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»«■•■* w ytóodii codziennie, wyjąwszy siedziała i dni świąteczne, 
ialno Nrs Czasu, o ils c a p u  starczy, w Krakowie po 10 e., we Lwowie inb z przesyłką pocztową 12 e.

F i c n i m e r a t a  w y a o i l :
\\**oa łyrok

‘H  w państwie Austry-nafcie®,....................................... ..  . I I  24 złr
i *  „ »  Niemieokiem.........................  i 28 zb.
, do Włoch, Pranoyi, Anglii, Belgii, Szwajearyi, Tnroyi 
lyoh państw należących do związku pocztowego . . . | 32 zb.

« * ł  t y l k o  o d  l f O  d o  o > « a t a l e X o  dnia W —  I . i . i y

leniędzmi 1 przekazy pieniężne na prenumeratę i ogłoszenia (inseraty) uprasza się nadsyłać franco 
Aommistracyi Czasu w Krakowie. — L isty  reklamacyjne nieopieczetowane nie podlegają opłacie 

pocztowej. — Listów  insfroifikowanych nie przyjmuje się.
R f h o p l i o ń w  nadsyłanych nie zwraca się.

na kwartał lina 1 miesiąc
6 złr. || 2 złr. 50 c.
7 złr. I 3 złr.

8 zb. || 3 zb.
miesiącu. — L is ty

EF 2  «  aa a  an  © *  a  t  ą  p  s s  y j  n a  a j  ą :
jadminlitracya „CZASU* v M n b s w i e  iursędy pocztowe. K i e j s o o w ą  p r s s s i a s i w l s  Łłl!
S. A. Krzyżanowskiego, handel Z. Skalskiego w Sukiennicach, biuro dzienników i ogłoszeń B.
Steina Plac Maryacki, handel Bajera przy ulicy Grodzkiej, trafika Kuklińskiego w Sukiennicach. — 
Główna trafika róg Rynku i ulicy iw. Jana. — O g f o H e a t a  (inseraty) przyjmuje się za opłatą od 
miejsoa wiersza drukiem drobnym (petit.) za pierwszy raz 10 oent., za każdy następcy pó 6 et. l a i s *  
s ffo o e  (na 3 stronie) cd miejsca wiersza drukiem drobnym po 30 oent. za każdy raz. — 0 ( ł o >  
s i e n i ą  t  p i e i a w s r a i ^  przyjmują: w e  L w o w i e  Ajenoya .CZASU* w gł. składzie tytoniu Na 
H ul. Trybunalska L. 4; w  P o r y ń  wyłącznie p. Adam, Rue des Saints-Pferes 81; (prenumeratep. W. 
Bączkowski, Courbevoi p. Paryżem, Rue du Chemin de fer 44); w  W i e d n i a  pp. Haasenstein & Vogler 
(także w Hamburgu, Frankfurcie n. M., Berlinie, Lipsku, Bazylei i Wrocławiu), A. Oppelik, 8tubceba- 
stei Nr. 2, R. Hossę (także w Berlinie, Hau burgu, Monachium i Norymberdze), H. S za lek . H. Dukes, 

H. Stern, tylko prenumeratę pp. H. Golćsehmidt & C., w Frankfurcie n. H. G. L. Daubs & C.
W  W a n n w t s  przyjmują ogłoszenia pp. Keiohman i Frendler, biuro ogłoszeń przy ul. Senatorskiej-

Ogłoszenie przedpłaty.
Z jrzesyłką pocztową w państwie 
tljiustiyackiem na Grudzień . . złr.

Zr przesyłką pocztową w państwie 
Niemieckiem na Grudzii ń . . 6 marek

2-50

H f  1 renum erata  lic zy  się tylko od  
piet utszego do ostatniego d n i a  te m ie­
siącu.

Przegląd Polityczny.

M raków  39  listopada.
Uchwaliwszy jednomyślnie budżet ministerstwa 

spraw zagranicznych i przyjąwszy bez zmiany 
kredyt okupacyjny, zakończyła już prawie zupełnie 
Delegacya anstryacka swe p:ace. Kcmisya budże­
towa niema już żadnego materyalu do obrad, a 
pełna Delegacya zbiera się jeszcze dziś dla za- 
wotowania nadzwyczajnych wydatków na wojsko 
i dla przyjęcia zamknięć rachunkowych. Również 
i węgierska Delegacya zmierza szybko ku zakoń­
czeniu swych czynności. Zawotowała ona już w so­
botę jednomyślnie potrzebną sumę na karabiny 
rewolwerowe (pierwsza rafa 3,500.000 zlr.), a na'- 
stępnie przyjęła budżet wojskowy i kredyt okupa- 
c>Jn7 > a dziś przystąpi do rozpraw nad budżetem 
ministerstwa spraw zsgranicznycb. Różnicy między 
uchwałami obu^Delegacyj dotąd ni& ma i niewąt­
pliwie nie zajdzie takowa, a przeto komisya nun- 
cyów ograniczy s:ę tylko do skonstatowania tego 
faktu, poczem, jak  się spodziewają, we środę t. j. 
1 grudnia będzie mogła być zamkniętą sesya De- 
logacyj. Podczas obiadu w zamku budzińskim, 
danego dla Delegacyi, oświadczyć miał br. Taaffe 
wobec kiiku delegatów austryackich, iż deputacya 
w sprawie kwot zostanie zwołaną na 4  lub 5  gru­
dnia, a sejmy krajowe na 9 grudnia.

Pierwszy obiad dworski dla Delegacyi, o któ­
rym wspominaliśmy, odbył się w sobotęi Cesarz

wianiu zaś nie zbywa na wskazówkach, że przed- deficytem, siła zaś ich podat-kowa jest już  tak
w Wm°J8k/ r  d° Zna -z wieln 8tT  8iIn®j za‘ w y tę ż o n a^  że, jak to bez ogródki oświadczył czepki. To też pojawiają się już głosy półurzę- J ° } V . . "

dowe o możliwem rozwiązaniu parlamentu. Iw ro przeszłym minister S c h o l z ,^  drogą

tronową zapowiedziane zostały, z największemlrza było zakrywać okręt, przed kulami wielkich 
może zadowoleniem przyjmie kraj zapow ie- |dzj a*5 teraz za.̂  P° wynalezieniu torpedów, dzia- 
dzianą rewizyę ustaw o kosztach sądowych i l? aMcych głównie pod w odą, trzeba pancerzem o-‘u,uioroi oomn/j,-rr- uiugą, uziidiią rewizję ustaw o Kosziacn saaowycn i i ; J . °T  T , . r — , “ — j  • ------------

podnoszenia podatków bezpośrednich bardziej należytościach' adwokackich, której się w pra- 
Rozprawy budżetowe przeciągają się we F ran cy i|ju ż  naciąganą byc nie może. |s ie  wszystkich niemal stronnictw oddawna i skład obecny floty wojennej austryacko-węgier-

w nieskończoność.t) , . . i Pamiętać i o tem należy, że pretensya do I domagano

rmego.  . »-dności, zostawiając sobie furtki do zręcznego usu cznJ^h na woJsko pojawia się w chwili, kiedy 
nięcia ich na przypadek, gdy mu miejsce ministra r®*nic^wo zostaje pod grozą strasznego prze- 
finansów zapewnionem zostanie. s i len ia , kiedy przemysł nie ma należytego

Wniosek o skreślenie pensyi podsekretarzy stanu odbytu, a handel w zupełna popadł stagnacye. 
ministerstw!*0*1*1* ^  t  oszczędności, ile  ̂poróżnienie I N ie poz0stanie więc nic innego, jak szukać
ministerstwa z radykalnymi na celu i wymierzo , i • j  i. z j , i i »  .  00 .. ,
nym był głównie przeciw podsekretarzowi stanu ŹrÓdła Pokl7Cia niedoborów w podatkach bez- B u d a p e s z t  23 listopada.
p. Puytral, będąc_,mu , .c i ęlym radykalistą. Pod | pośrednich na cał# K m *  rozciągniętych, k tń - 1 t  K t i  ,er„  m6j popnw tni 0 „ y j a t t , cb I ma m. c6i„ę parow,  0 8i,e 5000  koni; wyda.ki na

Budżet wspólny.
III.

skiej. Nie potrzeba osłaniać tego tajemnicą przed 
publicznością, gdyż rząd każdego państwa zna 
dokładnie i szczegółowo skład i organizacyę flot 
wojennych innych mocarstw, liczbę, rodzaj i stan 
okrętów w tych flotach.

Oprócz wyżej wymienionych dwóch wielkich o- 
krętów pancernych wieżowych, które w przyszłym 
roku spuszczone bedą na morze, flotę wojenną 
anstryacko-węgierską stanowią: I. Okręty pancer­
ne: „Tegetthoff,“ spuszczony na morze w !8 7 8 r .f

g d ą y  i aenat h k y  z a ^ e r d ^ - - ' I  ■ *  dotąd prejektowan, y n *  ^  £ S £ £
b u L r Z L ?  trZy,  t ! g r0 n 0 ,i Żąd8’daby ’ § f 6 ekonomicznych, jak l poh- kilku łodzi torpedowych, i twierdzono! że w do- na morze w 1872 r^ o sile 3,600 koni, wydatek

b{ ł .® Prze8łany m senatowi tycznych względów bardzo niepopularnemi tak starczaniu flocie austryackiej statków torpedowych h a  budowę 3,420,000 złr., na uzbrojenie 417,000
'  P « '™ .d C ie ,  ja k  .  k ra ju . •*  « # l » : l * - f spuszczony w 1872 r., o sile 3,200

tym razem zaiać sie szczegółowa GdybJ  rz&d- Jak to  czynił dotychczas, po- wiednio późniejszym wynalazkom będzie bardziej koni, wydatek na budowę 2,875,000 złr., nauzbro-
b ? !  S T I S j k t  W  W o a ^ l ,  pro jek t nowej form y budowa tych atatkOw. Z a .|jo n i. 429,000 uh.; „Dou Juau d 'A uatri.,- aun., „ . spu-

; . . , . ---- ■*— »------.—-Y| - - . . .  „ - - .rzu t ten odparł słusznie naczelnik marynarki wo Iszczony na morze w 1875 r., o sile 2,700 koni,
z r z a d Z  ahv “ h i \  P°rozu“,len»in Prow adzen| a monoPolu tytoniowego, lub wód- jennej wiceadmirał Sterneck (który odznaczył się wydatek na budowę 2 ,535,000 złr., na uzbrojenie
niższej m zv w ró Z  zbytnich skreśleń Izby czanego, aby zyskać fundusze na powiększę- w bitwie morskiej pod Lissą w 1866 r.) uwagą, 212,003 złr.; „Cesarz Maksymilian,* spuszczony

^ *  * l ni e armii, sprawa dla opozycyi byłaby łatwa. I gdybyśmy czekali z dostarczeniem flocie choć I aa morze w 1875 r., o sile 2,700 koni, wydatek
Z sygnalizowanej nam inż treści ,„n«v  trnnn Większość parlamentu uznałaby była znów tak “ ałeJ ,iczb>’ s itków  torpedowych, jakiej rząd na budowę 2535,000 złr., na uzbrojenie 212,000

wuj r  *? -  i tak ?  wugięddw S f f l s s i j ' w a s j s :
t  którvm m o ^ t f w  tW* an8tryackie«° jest ten, ekonomicznych, jak  i politycznych szkodliwą. tów to rp ed o w y ch -to  musielibyśmy czekać bardzo 2,535,OOO rir., na uzbrojenie 212,000 złr.; fregat! 
tacve względem nrln * D3 | 10Podobleństwo wytworzenia nowych docho- I długo, bo typ takiego okrętu, któryby nawet za I pancerna „Habsburg," spuszczona na morze w r.

wzglę«em odnowienia wygasłych już trak d5w hyłoby, z samej konsekwencyi rzeczy, Par§ lat uznano za najlepszy, będzie znowu gor- 1865, o sile 3,500 koni, wydatek na budowę złr.
tatów handlowych, do których i traktat z Austryą 
należy, znajdują się na najlepszej drodze i można 
mieć nadzieję, że doprowadzą do rezultatów obu 
htrennie zadawalniających.

wykazało niepodobieństwo uchwalania nowych 8zy. od teg<?’ ktdry w kilka lat Później przy roz-12,404,000 złr., na uzbrojenie 460,000 złr. II. Okręty
wydatków i nro ick t wniclrnwv bvlbv una dH f° ^ U. Wyfl Zarz9d marynarki za-1 torpedowe: „Pantera ,* spuszczony na morze w r.
wyuaiKow i P rojekt w ojskow ą  ^ P a^ |ż ą d a ł  przed dwoma laty uchwalenia paru milio 1885, o sile 3,500 koni, wydatek na budowę złr.
W tegorocznej sesyi, tembardziej, że się  p o - 1 nów złr. na taką najmniejszą lic?bę okrętów i 1876,000 złr., na uzbrojenie 21,000 złr.; „Lampart," 

w  Pnhiianf „  ru -  i Przedl11 septennat jeszcze nie skończył. łodzi torpedowych — mówił dalej wiceadmirał spuszczony na morze w l8 8 5 r . ,  o sile 3,500 koni,
włoskiei na intemelacve w SDrawie wscbnHn^f A le rz^d P0S,&Pil sobie tym razem inaczej, Sterneck — jaka nieodzowna jest dzisiaj dla obro- wydatek na budowę 836,000 złr., na uzbrojenie

* p ? ą y u J ,  r  m ■"»*»» p ę c z n ie j -  żeby uie u 4 ,4  m ulej P°r“ 7  ■' r f h T  f e t  “  ”  7gramy dzisieisze oochlebnego wvrn711 S  , ' , rozłożył dostarczenie tej sumy na lat kilka 1879, o sile 1000 kom , wydatek na budowę złr.
gramy dzisiejsze. | p<ocnier>nego w jt,tzu . . u . , . W budżetach w 1885 i 1886 r. uchwaliły Delega 640 000 złr.; na uzbrojenie 6000 złr.; „Spalato,"

_  - podwyższenia „odpornej, jak ją  cye dwie raty tej sumy, za które mamy już okręt spuszczony na morze w 1869 r., o sile 1000 koni,
nazywa, siły  arm ii n iem ieck iej, jako  rzeczy torpedowy i kilka łodzi; w budżecie zaś na rok wydatek na budowę 640,000 złr., na uzbrojenie

Po rozważeniu ustępu mowy tronowej nie-1 wobec wzmagania się sił „zaczepnychu F ran -1 i ^ ^ * aPf°Pon()^ a^  rz^d wstawić trzecią ratęJflOOO złr.; „Sebenico," spuszczony na morze w r.j  —  '  y 1 0 1  y  "  o  u  u u i y .  v C H d I / j  I * 1 * » • « « « , .  Vj  u ł V  ■ u  c  n  x  %j — ------------  1 r j  n f \  a a a  1 . . •  * 11  1 1 77 1 1--------------- -------------------- -------

był w bardzo dobrym humorze i rozmawiał z kilku mieckieJ > który określał stanowisko Niemiec cJi i Rosyi w interesie bezpieczeństwa na- ’̂ 7, *łr-» na bndow? okrętów 1 łodzi torpedo- 1882, n s.le 1,200 koni , wydatek na budowę

się me przebuduje jego całego tułowu drewniane-1 morze w 1885 r., machina parowa o sile 825 koni,nicznej polityki objawiła się taka zgodność w obu I pomnożenia tego na lat siedm
Dplegacyacb, a Drowi Falkowi oświadczył, iż jego

wdzie tylko pozornem, boć wrócić ona musi go, co kosztowałoby przeszło 1,900 000 złr. wydetek na budowę 140 000 złr.; „Sokół,"
referat o sytuacyi zagranicznej jest świetną pracą, L ; e D0 otworzeniu narlamenti ł t  ■ Ina rl amonhi -  r i d e ™ i d  1 > a l l  Zważyw8zy ' z Jak wielkim pośpiechem i ofiarą Iszczony na morze w 1885 r., o sile 825 koni,
którą monarcha z przyjemnością czytał. I ■ , ,  , , * załatwię-1P ’ zawsze jednak uniknął rząd b e z -1 sum ogromnych starają się wszystkie ince mocar-1 wydatek na budowę 140,000 złr.; „ Jastrząb ,* spu ■

Wiener Ztg donosi: Z powodu kilkakrotnych 1113 zwykłych swych wstępnych czynności ze- pośredniego związania jej ze sprawą w o j- |8twa zaopatrzyć swoje marynarki wojenne okrę Iszczony na morze w 1886 r., o sile 1000 koni,
doniesień dziennikarskich, jakoby niektóre wscho- bra^° > złożył rząd u łaski marszałkowskiej skową. tami 1 statkami torpedowemi, które główną rolę | wydatek na budowę 100,000 złr. Te łodzie torpe-
dnio galicyjskie gminy z grecko katolicką ludno- projekt do ustawy.naznaczający liczbę wojska z  ostatniej zaś zamierza zapewne, wobec ° f7? J ! ^ inTP8jąn w Drzv8złvch walkach mnrskir.
ścia w najbliższym oyasifl uuml.ruuir __L*„i„ „i._____• \  , ł » szczególniej wścią 
nie na 
strony
tów biskupich 
kazały 
chwyconem.

W Izbie deputowanych

przyszłych walkach morskich, I dowe, posiadające w stosunku do swojej lekkości

nów, a jednorazowo w roku przyszłym jeszcze I (łziei, że jeżeli przez wywieszenie takiej c h o - L „ „ „ „ . „ „ „ u  . j  . . - . 1 ,-  <DDC- -
Seimu wpp-iprskiAtm I n O/i „.i a 4i rap-wi 7,70^., „ni. i n - i  i . '  /. IP a n c c t  u y c h, przeznaczonych do staczania bitw ldo i885 r. a opatrzonych każda m a c h i n ą  parową

przedłożył w sobotę minister bTol F e llfv ary p ro  I n t ; “ ! , ! y i  71 J! I- ^  1“  ° twartem “ orzn‘. Budowa każdego z tych o l- |o  sile 450 koni, posiada flota 25 -  wydatek
jek t do ustawy o kontyngensie rekrutów na rok

t\ • j  • • * • ‘ ‘ I nnfom * * . , I uiui nut u  uuu tt a łkańucgU Łt ij  i/ii iii- i u oiiv “Uv ivuui | fiugjctua u ' «t/ ™ j  “Otoi*
v ________ „ „ - WMV„6DłlB1„ rcKra;ow na roK| Dzienniki urzędowe niemieckie starają się Pocem i w sprawie zaprowadzenia monopolów brzymów morskich kosztuje kilka milionów. Ma- na ich budowę wynosił razem 1,575000 złr. —
1887, a minister skarbu hr. Szapary prowizoryum I Wykazad’ ^e’ w Pordwnaniu z ludnością kraju, P°^rad 1 Jej obecności w parlamencie s k o - l rynarka wojenna anstryacka posiada cśm okrętów I Łodzi torpedowych 3 klasy, spuszczonych na mo- 
budżetowe za pierwszy kwartał p r nie można naznaczonej liczby wojska zaliczyć rzystac- I pancernych i jednę pancerną fregatę. Największy I rze cd 1875 do 1880 r., jest 8, każda ma machi-

„  do rzędu wymagań^ Zadających niepomiernie 0 P»zycya starać się będzieprzedewszystkiem L DchJP okrętów pancer- nę o sUe SOO koni, a kosztowały razem 480.000
O mowie tronowe niemifiPkiai j j  • n  •\  c 6 , * - ui epumi wui B .̂  J , nycn „ lege tthcff“ (budowę jego killza lat trw a -lz łr .; IV. Lekkich a szybkich parowców woien-

AUg zHq v  tych słowach ^  § I W,elklCh ofiar w ^dziach . Ludność Niemiec 0 abJ  w dyskusyi kwestyę finansową złą- jącą ukończono w 1878 r.) kosztował 5,170,000złr, nych („Aviso*), posiada flota spuszczonych na
„Bardzo słusznie postawiła mowa tronowa n a I wyn0S1 Podług ostatnich obliczeń 47  milio-1Czyc znów ze sprawą wojskową, z tego zaś , |prócz olbrzymich dział do jego^uzbrojenia (wago-1morze w latach 1858— 1883 uzbrojonych działami

czele swych zapowiedzeń współdziałanie paria” l ndw ’ wym a? ana przeto liczba stanu armii | że Pisma °Pozycyjne głównie na septennat, tych^dział jest 28 centiroetrów)^na które^wy-[ 129, 9? centim. posiada flota sześć; V. Fregat i

zdolność pełnienia

mentu w utrwaleniu zbrojnej siły państwa iako nie wyeżerpuje nawet zupełnie 1 procentu Dod- Jako na ustanowienie wyjątkowe i z postano- danoJ3 0 ,0 0 ° złr. Obecme kończą w Poli i w Trye- korwet drewnianych parowych dawniejszej budo-
.u^onio T..W ^ J . I ------  -/ y . łt Fuu I - - • 4------. , . . 4 • 3. 1 ,ie badow? dw6ch wielkich okrętów pancernych wy, spuszczonych na morze w 1860 do 1870 r.,

^kżow jrch: „Arcyksiątę Rudolf" i "Arcyksiążę I uzbrojonych działami 159 centimetrowemi jest 10; 
. . .  . i • j Ferdynand Maksymilian*, z których każdy kosztuje VI. Wielkich łodzi kanonierskich parowych sześć;

armii w obecnym staDie, ale ó^stosowne nomno~że"- W jn° S1 • ® Procentu  ludności krajowej. będzie pomnożenie wojska na rok jeden, ale do 6 milionów złr. Na budowę pierwszego jest VII. Monitorów rzecznych 2; VIII. Okrętów
nie jej siły obronnej ze względu na rozwój woi- Iuaczej jednak nieco przedstawia się wy- z odrzuceniem septennatu. Jeżeliby wtenczas He?zcz®.w bndiecie na r. 1887 ostatnia rata w su z szczegółowem przeznaczeniem cztery. Wszystkie
skowych organizacyj w krajach sąsiednich. Przy-1 magalność tak kosztownego powiększenia ar- rzad przystąpił do rozwiązania parlamentu, f 31® 584>5P° złr- (pancerz tego okrętu waży 1 7 1 wyżej wymieniine sześciu kategoryj okręty wo-
puścić można z pewnością, że połączone rządy |m ii  ’ »  stanow iska finansoweffo N iem io” « nie kw estya dbaloici o dobro o icn y iI t t 7.
Rzeszy, jak  to czynią zawsze, kiedy chodzi o na-

ty m ^ L em  oWto,WabyZyiJ  d o ^ r a e ^  S d I o w ! i e | J®J zmuszałoby później moralnie do przy ję-1 tucyjnyfn stanie się hasłem wyborczem. Iw  budżecie na r. b. '  I jecie 5,182 000 złr., warteść teraźniejsza 39,928.000
potrzebnych ograniczyć; dlatego mogła też w końcu Cla projektowanych przez rząd reform podat- Na wszelki sposób spodziewać sie możemy Na zarzuty w r. b. kilku delegatów, a między złr., oprócz wartości dz^ah Prócz tego posiada
mowa tronowa wyrazić imieniem tak cesarza, jak  kowych, na które ani parlament, ani kraj w parlamencie niemieckim bardzo ożywionych I™ /1”1 del® Ptdw Pol.8kich, przedstawiających, że flota wojenna 5 parowców przewozowych, 11 sta-
i połączonych rządów Rzeszy nadzieję, że konie- przyzwolić nie chce. nad ta kwestya rozpraw i to w najbliższym i  S ?  *a olbrzymich okrętów, przeznaczonych rych okrętów zbudowanych między 1838 a 1861
czność tego ze względu na bezpieczeństwo naro- Wydatki Rzeszy które przed niedawnym sie ^  — a I L  - w najDnższym czR |głównie do staczania bitw na otwarłem m orzu,|r., stojących w portach 1 przeznaczonych do ćwi-
dowyeh interesów niezbędnego; żądania_u_zn_aną | jeszcze czasem  oko/ j  C0() mil! onów m arek J y . w
zostanie stanowczo przez lud i jego reprezen­
tantów.

razie rozwiązania obecnego parlamentu. marynarki austryackiej, odpowiedział wiceadmirał
nosiły, wzrosły znacznie w ostatnich latach świeżo wybrany"mógł tak  wcześnie uchwalić Sterceck w następujący sposób: W obronie wy
i ...    ii. i ł .  , i . .  l i  . ® I K -wołir m oralr 10V1 i ttA rłńir   iob  izr Ira iłJa i aUi .v

luwaia luoaiui niemiec, że nietylko lndowil , • "  ̂ , wuicm ma m m z i c 7 " ’ - -
naszemu zapewnionem być mogło błogosławieństwo P° yCie wydatkdw Rzeszy przekazanych do- o losie wdów i sierót po wojskowych panuje zni8zczyv' ■ ^ y k°nania tych zwrotów za
pokoju, ale i na utrzymanie zgody między mo- chodów, wynoszą zaś tylko 578  m i l i o n ó w ,  tak w zasadzie powszechna zgoda. ’ czepnych musi floty li statków i łodzi torpedowych

r .l7 r « » o w n r w i£ n r Z l * 6- W 7 d,zi\ eT h e rerato C k/ ° cie 168 " ilion6w Mni"j ^aow olen ia  wywoła może wolne d r n u ^ t S M o ^ r o T S i
dl! cesarza Wilhelma^ że po c a ł y m ' JC mUS1 d?datkami m atrykularnem i, płaco- t e m p o ,  w jakiem rząd w ostatnich czasach i podstawą działania. Zresztą budowa tych dwóch 
zrównanych powodzeń na polach bitwy państwo I1161131 w umówionym stosunku przez państwaldo rozwiązania drogą ustawodawczą k w es ty i |ok.rS*dwL,Pancernycb nń-rcyksiążę Rudolf* i „Arcy 
niemieckie stało się pod jego wodzą najwierniej- w sk*ad Rzeszy wchodzące. socyalnej przystępuje. Wszelkie dawno już po- k81ążę iQQ7nan Mak8ymd ‘a n ,u które w maju i
szą i n a jp ew n ie js i otuchą i gwarancyą pokoju Najdotkliwiej czują tę uciążliwość Prusy, wzięte racyonalne zamiary są dotąd tylko Cnoeczełaa s f i n ż ^ r S 2^ *  w  mKrZe’ f -Z*

k,óre z68 sHw drobnei rasści„Ale polityka ta znajdzie najskuteczniejsze d o -  PrzJPada dopłaca 70 milionów. Skoro mają się zwolna równie drobnemi cząsteczkami. Utryacko-węgierska ma tylko kilka okrętów pan 
parcie w sile abrojnej niemieckiej. I się zaś doliczy do wstawionych w budżet 168 Takim charakterem drobiazgowym odznaczaja cerDych nowej konstrnkcyi, które mają pancerz
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wszelkie zagrożenie pokoju" rzeczą zaś parlamentu P  * m ^ | 0° dw> cz^ d dopłat m atrykularnychlsię  jej obawia, niż zapowiadanego na zacho-1 z drzewa i cały jego tułów popod powierzchnią 
niemieckiego będzie dopomódz współdziałaniem pi-ZyP ^ C na 1 rusy podniesie się na 88 dzie „odwetu", lub wybryków złego humoru, w.ody nie jest okryty pancerzem. Tak zwykle do 
Bwem do kontynuowania takiej polityki.* milionów. jakie się raz po raz na północnym wschodzie niedawna przed wynalezieniem torpedów budowa

Inne dzienniki niemieckie omawiają mowę tro- A trzeba pamiętać o tem. że Prusy walczą pojawiała. no okręty, okrywając je tylko ponad powierzchnią
new , k n ld j  nu .tnnow ink. „w .e u ,  w oma ljnż i bez tego od k i lh m as tn  lat  z grnbJ m | Z drobniejszych przedłożed, które mowj | J T l T S ,  gdPy M ,? u S z e n ie  ^ O S n ^

ia majtków i piechoty morskiej w obrotach 
wojennych, lub na koszary. Okręty te kosztowały 
4 999.000 złr., a obecnie są szacowane na 1,558.000 
złr.

KORESPQNDENCYA „CZASU"
W i e d e ń  28 listopada.

O  Marszałek krajowy hr. Jan Tarnowski był 
we czwartek 25 b. m. na audyencyi u N&jj. Pana 
w Peszcie. Cesarz przyjął go nadzwyczaj łaska­
wie, oświadczył mu wielkie swoje zadowolenie i 
podziękowanie za to, że tym razem nie odmówił, 
lecz pomimo słabego zdrowia i licznych własnych 
interesów przecież skłonił się do przyjęcia laski 
marszałkowskiej. Cesarz dodał, ^że wie, jak  tru- 
dnem jest to stanowisko, lecz ma to przekonanie, 
że hr. Tarnowski taktem, spokojem i wytrwało­
ścią swoją odda znakomite usługi krajowi, który 
tyle jest Cesarzowi drogim"' [dem m ir so theueren 
Lande). Po audyencyi odwiedził Marszalek Dra 
Smolkę, jako prezesa Izby i Delegacyi, oraz człon­
ka Wydziału krajowego. Dr Smolka ze znaną 
szczerością i serdecznością swoją zapewnił Mar­
szałka, że tak on, jak  i wszyscy członkowie W y­
działu krajowego są wielce z tego uradowani, że
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..wybór N ajj. P ana  padł właśnie na niego. Obie 
w izyty napełniły  nowego M arszałka wdzięcznością 
i najlepszą otuchą, Marszałek miał zam iar nie za 
trzym yw ać się w cale w W iedniu dłużej, ja k  kil 
ka  godzin, lecz pospieszyć do Lwowa, żeby tam 
mógł jeszcze zastać D ra Zyblikiewicza. Z wiel 
kim żalem swoim m usiał jednak  przerwać podróż 
gdyż przybył do W iednia cierpiący i m usiał po­
radzić się tutejszych lekarzy. Consilium lekarsk ie  
skonstatowało cierpienia wątrobiane, zresztą nie- 
grożae, które jed n ak  bezwarunkowo wypoczynek 
uczyniły koniecznym, gdyż dalsza, bezpośrednia 
podróż mogłaby stać się niebezpieczną. Podróż 
dalsza została zatem odroczoną, ale tylko o tyle. 
że zapewne w poniedziałek 29 b. m. będzie móg 
M arszałek stanąć we Lwowie. W  W iedniu by 
M arszałek u prezesa ministrów hrabiego Taaffego 
i odbył z nim długą i szczegółową konferen 
cyę o wszystkich spraw ach krajow ych i sejmo 
wych. Z konferencyi tej jest M arszałek zadowo 
lony, znalazł bowiem u hr. Taaffego zarówno ży 
czliwość, ja k  i zrozumienie potrzeb naszego k ra ­
ju  i jego odrębnych właściwości. M iżna przeto 
mieć nadzieję, że to usposobienie prezesa mini­
strów i to porozumienie z M arszałkiem będą się 
przejaw iać skutecznie w działalności M arszałka i 
Sejmu. Oby tylko zdrowie M arszałka się ustaliło 
i pozwoliło mu pracować tak , ja k  tego pragnie; 
gdyż, oczywista, w tedy tylko gotowość jego do 
służenia krajow i bez względu na dotąd słabe 
zdrowie i na własne interesa przynieść może na­
leżyte owoce.

Pod względem polityki zagranicznej zupełnie 
jest sytuacya rozjaśnioną. Ennncyacye cficyalne 
hr. K alnokiego i lorda Salisburego zostały uzupeł­
nione najniezw yklejszą ze słyszanych dotąd w De- 
legacyi mową hr. A ndrasscgo, określającą w arun­
ki, drogi i cele polityki psństw a, tej polityki, któ 
rą  on w łaśnie inaugurował. Równocześnie mowa 
tronowa niem iecka ostatecznie do rozjaśnienia sy- 
taacyi się przyczyniła. Wiemy zatem, że Austrya 
musi bronić wolności i niepodległości ludów wscho­
dnich w swoim bezpi średnim interesie, gdyż ina 
czej byłyby one zawsze narzędziem  w ręku Rosyi 
dla zaburzenia nietylko W schodu, ale kilku pro- 
wincyj A ustryi. Politykę tę uznają Niemcy za słu 
B7.ną i dla Europy pożądaną, i pośredniczą w Pe 
tersburgu pomiędzy A ustryą i Rosyą. Jedynem i 
stałemi, przez dyplom acyę naw iązanem i stosunka 
mi* są  obecnie t. z. przym ierze austro-niemieckie, 
oraz potrójna entente. Przym ierze owo ma w ielką 
wartość m oralną, czy zaś i k iedy mogłoby i czyn­
nie, n. p. w razie wojen się przejawić, w tej m ie­
rze niema wcale pozytywnych stypulacyj, są tylko 
ogólne określenia co do wzajem nych warunków  
egzystencyi, gdyż celem tego przym ierza je s t w ła­
śnie niedopuszczenie do wojny. D latego też obok 
niego może istnieć potrójna entente. Dopóki te 
dwa stosunki is tn ie ją , nie może być zgoła mowy 
o jakichkolw iek innych aliansach, grupach i t. p. 
S y to  sensacyjne, lecz zbyt pły tkie w ym ysły dzien­
ników. Nie nastąp iła  i nie może nastąpić żadna 
zm iana w ugrupowaniu mocarstw, dopóki obowią­
zuje entente podwójna, a  Niemcy utrzym ują entente 
potrójną, t. j. „ścisłą przyjaźń zarówno z w iedeń­
skim ja k  i z petersburskim  dworem.* Anglia zaś, 
w y r a ź n i e  to oświadczył lord Salisbury, niem a 
ani potrzeby, ani ochoty do żadnego aliansu. D zia­
łania dyplom atyczne w kierunku utrzym ania po 
koju i trak ta tu  berlińskiego będzie ona zgodnie 
popierać, do tego aliansu nie potrzeba. Niemniej 
skonstatow aną je s t zgodność Europy co do spraw 
bułgarskich, a fak t ten oraz stanowcze i wymowne 
poparcie ze strony obu Delegacyj sprawiło, że na 
reszcie rozpoczęły się dyplom atyczne kroki w celu 
uspokojenia n a  t e r a z  W schodu, a rozpoczęły się 
w w arunkach o tyle korzystnych , że stanowisko 
każdego m ocarstwa je s t ściśle określone, że Ro- 
sya stoi naprzeciw  całej Europy, że atoli Europa 
chętnie jej wszelkie poczyni ustępstw a. Więc w Zofii 
odbyw ają się narady  nad tem, jak i w ynaleść śro­
d ek , żeby obejść, lub zadowolić objekeye Rosyi 
przeciw legalności sobrania. Dopóki środek ten 
nie zostanie znaleziony, niewiadomo, ktoby miał 
księcia wybierać. Niemniej i w kierunku nlegali- 
zowania unii żywa jest w ym iana zdań —  lecz do 
tąd  nic się jeszcze pozytywnego nie wyłoniło.

kazali, aby ktokolwiek obcy go odwiedzał. Spokój 
jak  największy i unikanie wszelkich silniejszych wra 
żeń jest bowiem nieodzownym warunkiem pomyślnej 
rekonwalescencyi.

Nam zaś piszą ze Lwowa: X. Kalinka miał silne 
uderzenie na mózg, wywołane zbytkiem pracy i zmę­
czeniem, które wszakże ustąpiło, a życin nie grozi 
żadne niebezpieczeństwo. Zostanie jednak konieczna 
potrzeba restaurowania sił, a zatem potrzeba zupeł 
nego wypoczynku i wstrzymania się na jakiś czas 
od wszelkiej pracy. Osłabienie zostało dość znaczne

— Komitet wykonawczy Wystawy kraj. odbył w so 
botę d. 27 b. m. posiedzenie, na którem zastanawiano 
się nad wyborem placu pod Wystawę. Wczoraj ko 
mitet in  pleno udał się na grunta przy ul. Łobzow 
skiej obok realności p. Modrzejewskiej, celem obej 
rżenia, czy nie nadawałyby się pod Wystawę

— Rocznice powstania listopadowego i śmierci 
Mickiewicza uczciły w sobotę i niedzielę dwa Sto­
warzyszenia tutejsze, mianowicie Stowarzyszenie rę­
kodzielników „Zgoda* i Stowarzyszenie młodzieży

Minister i kierow nik m inisterstw a spraw iedli­
wości przeniósł notaryusza W ładysław a J a n i ­
s z e w s k i e g o  z Bolechowa do Brodów.

Kronika miejscowa i zagraniczna.
■ A r a k ó w  29 listopada.

— W kościele 00- Dominikanów X. kanonik Ści-
borowaki, proboszcz z Krzeszowic, żołnierz wojsk pol­
skich z r. 1831, celebrował dziś o godzinie 11 zra- 
na w asystencyi duchowieństwa solenne nabożeństwo 
pamiątkowe, podczas którego straż ogniowa tworzyła 
szpaler, a cechy wystąpiły z chorągwiami. Na nabo­
żeństwie, podczas którego wykonywano na chórze od­
powiednie kantaty, znajdowali się prócz komitetu we­
teranów, liczni weterani z r. 1831, prezydent miasta 
Dr Szlachtuwski, wiceprezydent Dr Schmidt, wielu 
radców miasta i znaczna ilość pobożnej publiczności.

—  Marszałek hr. Tarnowski opuścił dziś K ra­
ków, dokąd przybył z Wiednia w sobotę wieczór, i 
udał się rannym pociągiem do Lwowa, gdzie już po­
zostanie do otwarcia Sejmu, które nastąpi d. 9 gru­
dnia.

— 0 chorobie X. Waleryana Kalinki donosi P rze ­
gląd, iż jest od przeszłego wtorku mocno cierpiącym. 
Wskutek ogromnej pracy, nieraz po 16 godzin dzien­
nie, dostał silnych kongestyj do głowy. Te uderze­
nia krwi do głowy powtarzać się już musiały i przed­
tem, ale w stopniu tak słabym, że nie przywiązywał 
do nich wielkiej wagi i dalej pracował bez wytchnie­
nia, czytał po całych dniach akta i manuskrypta, a 
po nocach pisał trieci tom znakomitego swego dzieła 
„Sejm czteroletni.*

Wreszcie w ubiegły wtorek nastąpił atak silniej­
szy, tak, że lekarze zalecili mu po Mszy św., którą 
jeszcze tego dnia odprawił, położyć się do łóżka. 
Przez środę i czwartek ehoroba się potęgowała i zda­
wała się groźną przybierać postać. Od wczoraj na­
stąpiło poleszenie, tak, że chory odzyskał już w czę­
ści przytomność. Przy łożu jego czuwają doktorowie 
Opolski i Szuszkiewicz, miejmy więc nadziiję, że sta­
ranna ich pieeza i wiedza lekarska uratuje nam tego 
kapłana i historyka, którego strata byłaby zaprawdę 
klęską dla całego narodu.

Na wiadomość o jego chorobie przybyli z Krako­
wa X. ZbyszewskL* przełożony tamecznej filii 0 0  
Zmartwychwstańców i hr. Stanisław Tarnowski, przy­
jaciel chorego i jego kolega z Akademii. Ale lekarze 
zabronili im dostępu do chorego, jakoteż i wogóle za-

handlowej W cbu odbyły się wieczorki muzykalne 
w obu zebrał się liczny zastęp publiczności i człon 
ków. Wczoraj też i dla uczniów tutejszych szkół 
wieczornych rzemieślniczych urządzonym został od 
czyt o Mickiewiczu. Odczyt miał p. Filiński, nauczy- 
cisl, w szkole św. Krzyża.

Liczba obowiązanych do pospolitego ruszenia, 
od roku 1865 do 1886 włącznie, wynosi w Krako 
wie 9.944 osób. Tak dalece już postąpiły prace 
około spisów, że liczbę tę można przyjąć za pewną, 
wykluczając z niej zmarłych i kaleki.

— Tłumy czytelników gromadzą się przed rozle 
pionemi po rogach ulic plakatami, w których Magi­
strat ostrzega przed wałęsającymi się małoletnimi 
żebrakami, wyłudzającymi jałmużnę, między którymi 
znajdują się zbiegi z Zakładów dobroczynnych. Takie 
udzielanie jałmużny wpływa szkodliwie na tych ma­
łoletnich żebraków i odstręcza ich od pracy. Dlatego 
Magistrat odzywa się do Publiczności z prośbą, aby 
tym żebrakom jałmużny nie udzielała, lecz aby grosz 
w ten sposób zaszczędzony ofiarowała na Zakład za­
niedbanych chłopców X. Siemaszki przy ul. Długiej 
Nr 38, gdzie każda nawet najdrobniejsza kwota mo 
że być włożoną do puszki, umieszczonej tamże 
w oknie domu.

P. Przeworski, tutejszy wielki przemysłowiec, 
postanowił urządzić linię kolei, t. z. Schleppbahn  od 
toru kolei północnej do swoich składów węgla. Linia 
ta musiała atoli koniecznie przecinać ulicę Pawią 
wpoprzek, dlatego zwrócił się p. Przeworski do wła 
ściwych władz miejskich o pozwolenie przeprowadze­
nia linii przez ulicę. Sekcya ekoncmiczna, gdzie za­
siada tylu doświadczonych gospodarzy, i Magistrat 
udzieliły jednogłośnie pozwolenia, obostrzając takowe 

sględami na bezpieczeństwo publiczne oraz komu- 
nikacyę w tej ulicy i stawiając to walne i piewszo- 
rzędne zastrzeżenie, iż gminie przysłużą prawo w ka­
żdej chwili polecić p. Przeworskiemu, aby tor usunął. 
Nie zapomniano więc bynajmniej ani o interesie gmi­
ny, ani o interesie mieszkańców, nie stawiając prze­
cież przeszkód rozwojowi wielkiego przemysłu w dzie­
dzinie handlu węglem, a to również ze względu na 
interes konsumentów. Za to zezwolenie, tak obwaro­
wane, zobowiązał się p. Przeworski uporządkować i 
wybrukować część ul. Pawiej i przyjął wszelkie po­
stawione mu obostrzenia, tak , iż sprawa traktowaną 
uż być miała na ostatniem posiedzeniu Rady. Przed 

posiedzeniem wszakże Rady wpłynął protest ze strony 
ośmiu czy dziewięciu właścicieli domów w ul. Pawiej 
przeciw przecięciu torem ulicy Pawiej. Protest ten 
kładzie nacisk na przerwę w komunikacji. Z tych 
powodów właśnie rzecz stała się publiczną i wy­
maga objaśnienia. Przemnięcie wagonów z węglem 
może się odbyć tylko rano do godziny 7ej, w połu­
dnie między g. 12—1, kiedy ruch w tej ulicy się nie 
dbywa i wieczór po g. 6ej. Nie znaczy to wszakże, 
ak nam wyjaśnia kompetentna osobistość, aby ruch 
węglem odbywał się bezustannie o wskazanych po 
rach dnia; znaczy to jedynie, iż w tych godzinach 
może nastąpić przewiezienie węgli, a to zabierze 
zaledwie dwie minuty czasu, więc przerwy kornuni- 
kacyi obawiać się nie można. Cały ruch zresztą 
osób z kilku domów kieruje się dotąd ku Kleparzowi, 
est to bowiem bliższa droga do m iasta, niż ul. Pa­

wia , dotąd niewybrukowana. Bezpieczeństwo osób jest 
zapewnione, po pierwsze, wolnem posuwaniem się wa­
gonów, a powtóre, należytem czuwaniem. Nie trzeba 
wreszcie zapominać, iż temu przemysłowi należy się 
opieka, bo niedawne to caasy, kiedy cetnar węgla 
kosztował w Krakowie 45 c., a csnę jego potrafili 
obniżyć do trzydziestu kilku centów tacy przedsiębiorcy 
jak pp. Przeworski i Kwiatkowski Jan. Niemniej 
ważne wreszcie, że położenie toru obostrzone jest ta- 
kiem zastrzeżeniem, jak  usunięcie szyn każdej chwili, 
gdyby cierpiał na tem publiczny interes, o tem 
zaś faktyczne przeświadczenie przynieść może do­
piero praktyka, dziś zaś ten interes jest zastrzeżony 
wszystkiem, co najsurowsze względy podyktować mogą. 
Interes publiezny zaś domaga się zawsze ułatwienia 
konkurencyi w każdej dziedzinie przemysłu i popie­
rania w mieście przemysłu.

—  NOWO wybudowany przez gminę podgórską 
piec wapienny systemu Hoffmana, którego poświęce­
nie dziś się odbyło, składa się z 16 komór i jest 
w stanie wypalać 2500 hektolitrów tygodniowo wa­
pna w dużych krustach. Do pieca tego wybudowa­
nym jest tor kolejowy, łączący się bezpośrednio z ko­
leją transwersalną, a to w cela dostawy węgla wago­
nami i transportu wypalonego produktu. Komin pie­
ca sięga wysokości 40 metrów, a więc przewyższa 
wszystkie fabryczne w okolicy. Pokrycie dachu usku­
tecznione jest dachówką tak zwaną rynienkową, sy­
stemu francuskiego. Obok pieca urządzona jest waga 
pomostowa do ważenia całych wagonów z ładunkiem, 
przy której znajduje się kontrola w ten sposób, że 
waga równocześnie wygniata ciężar na kartach reje­
strowych. Budowę pieca przeprowadził inżynier S ta­
nisław S e r k o w s k i  w niespełna czterech miesią­
cach.

— Zofia z Rosnowskich Skarbek Borowska, 
wdowa po znanym z zacności obywatelu Benjaminie 
Skarbek Borowskim, właścicielu dóbr Świlcza pod 
Rzeszowem, zakończyła życie w d. 21 bm. w Kro- 
wicy, licząc lat 68.

—  P. Henryk Lam, długoletni współpracownik 
G azety Lw ow skiej, od kilku dni złożony jest gro­
źniejszą chorobą, która dała powód do zaniepokoję 
nia licznych jego przyjaciół i kolegów. Z przyjemno­
ścią jednak notujemy, iż wediug orzeczenia lekarskie­
go konsylium nie grozi życiu chorego niebezpieczeń­
stwo, chociaż dotknięty zapaleniem oskrzeli i gwał- 
townemi nerwobólami znosić musi wielkie cierpienia.

—  Dar. Cesarz udzielił z swej prywatnej szkatuły 
izraelickiej gminie wyznaniowej w Wiśniowczyku, 
w powiecie podhajeckim, na dokończenie budowy 
synagogi, zapomogi w kwocie 100 złr.

— Willa cesarska w Szmeksie. Z Pesztu dono 
szą, że Cesarz ma zamiar pobudzony opisem Arcy- 
księcia Józefa, kazać zbudować willę w znanem zdro

przyjmując budowniczego Piotra Jakóba. Łączą się 
z tym zamiarem nadzieje dalszego rozwoju tej miej 
scowości.

— Arcyksięźna Stefania na łowach. Zajmujące 
polowanie odbyło się we czwartek po południu w re 
wirze cesarskim w Gentramsdorf, które przez to sicze 
gólną zyskało wybitność, że ukazała się na niem arcyksię 
żna Stefania wraz z siostrą swą księżną Ludwiką Koburg- 
Gothajską, przy boku arcyksięcia Rudolfa i księcia 
Filipa Koburg-Gothajskiego. Dostojne panie przepę 
dziły na polowaniu kilka godzin pomimo ostrego 
zimnego wiatru, nie biorąc jednak w nim czynnego 
udziału. Odbyły się dwa pędy, których rezultatem 
było 1037 zajęcy i jeden królik.

—  Bolesne rozczarowanie. Były kedyw egipski 
Ismael basza był przed wyjazdem z Londynu do P a­
ryża na balu’ kostiumowym w publicznym lokalu, nie- 
używającym pierwszorzędnej sławy. Zwróciła tam je  
go uwagę pewna dama, przebrana za Egipcyankę, 
której gracyjne ruchy i piękne kształty tak go za­
chwyciły, że przystąpił do niej, pomimo że opierała 
się na ramieniu pewnego mężczyzny również dystyn­
gowanej postaci, ujął ją  za rękę i w niezbyt deli­
katny sposób pociągnąć ją  chciał do swej leży. Obra­
żona Egipcyanka, nie namyślając się, również w nie­
zbyt delikatny sposób dotknęła twarzy ei-kedywa 
Ismael, zdziwiony tą bolesną ripostą, poprosił kilku 
panów angielskich, którzy mu towarzyszyli, ażeby 
zbadali tę sprawę. Przynieśli mu oni wyjaśnienie, że 
Egipcyanką była księżna S., która, podczas gdy mąż 
jej był na polowaniu, ro/erwać się chciała w towa­
rzystwie swego kuzyna.

—  W Londynie otwartą ma być wystawa histo­
ryczno-żydowska, pod kierunkiem prof. Moccaty, 
w R oya l A lbert H all. W zbiorach już nagromadzo­
nych tam znajduje się ciekawy dokument dostarczo­
ny przez wielebnego Evarosa z r. 1518. W piśmie 
tem podana jest wiadomość — te  izraelici, opuszcza­
jący niegościnną wyspę i udający się do Polski, czy­
nią dobrze. Kraj ten żyzny udziela każdemu powie­
trza i wody, a zatem i żydzi chleb tam znajdą. Pi­
smo to stwierdza fakt, że co rok z Niemiec do Pol­
ski przenosiły się setki izraelitów, niosąc tam język 
i obyczaj. Dokument widocznie skreślony był celem 
zachęcenia do wychodżtwa.

—  Przyszły stan pogody. Według istniejącego po­
działu czynników powietrza, oczekiwać można w naj­
bliższych dniach niespokojnego powietrza na półno­
cnym zachodzie, z miejscowemi opadami i zniżeniem 
temperatury.

Repertuar teatru krakowskiego.
We w t o r e k  30go: Po raz drugi: Chamillac, ko- 

medya w 5 aktach, Oktawiusza Feuilleta, z p. Hoff- 
mannową i p. Lubiczem w głównych rolach.

We c z w a r t e k  2go grudnia: P o raź  trzeci: Cha- 
milluc. komedya w 5 aktach, Oktawiusza Feuilleta.

W s o b o t ę  4 g o : Po raz pierwszy: Lekkoduch, 
komedya w 4 aktach, Józefa Blizińskiego i Zygm. 
Sarneckiego.

W nauce: P a ry ia n in , komedya w 3 aktach, Gon- 
dineta. __________

—  Dnia 27 listopada pochmurno; term, od — 3 6 
spadł na — 1 1  C. Dnia 28go pogoda; termom, od 
— 2 8 doszedł do + 3  5 G. Barometr opada; o g. 7ej 
rano d. 29go stan jego był 747'3 millim., termom. 
1*4 C .—  Wiatr zachodni.

—  We wtorek d. 30go listopada: ś. Andrzeja ap.

N astąpiły wybory częściowe do W ydziałn w m iej­
sce ustępujących w myśl § 16 sta tu tu : prezesa, 
w iceprezesa i delegata adm inistracyjnego. Po w y­
jaśnienia przez sekretarza, że w miejsce podskar­
biego p. H enryka Mtlldnera, który m andat z po­
wodów od siebie niezależnych złożył, powołał 
W ydział na mocy statutu dotychczasowego dele 
g a ta  adm inistracyjnego p. Wł. F ischera , który 
przy ostatnich wyborach najwięcej po ustępującym  
otrzym ał głosów i że skutkiem  tego obecnie o 1 
delegata adm inistracyjnego więcej w ybierać w y­
padnie, aniżeli zamierzono pierw otnie, w ybrano: 
prezesem Prezydenta m iasta D ra F. Szlacbtow- 
8kiego (przez aklam acyę), wiceprezesem hr. Z. 
Cieszkowskiego, delegatam i zaś adm inistracyjnym i 
pp.. D ra F . W ilkosza i A. Steina. Przewodniczą- 
cy ogłaszając ten wynik, zawiadomił zarazem , że 
już przed tem zgromadzeniem w miejsce ustępu 
jącego archiw isty p. M Tlachny i delegata a rty ­
stycznego p. S. M akarewicza ogół członków czyn­
nych z mocy praw a przysługującego mu na mocy 
statutu obrał archiw istą p. W. W aszkiewicza, de- 
eg aem  zaś artystycznym  p. L. Zieleniewskiego. 

W reszcie do komisyi kontrolującej kasę na rok 
i u?0 an° przez aklam acyę dotychczasowych 

członków pp. J . Geislera, Dra M. Ichheisera i W. 
Korneckiego.

M a  w i e c z o r k u  m u z y k a l n o  - d e k l a -  
m a c y j n y m  w gimnazyum św. J a c k a , który 
odbył się we czw artek, wykonali uczniowie z wiel 
tą  starannością „odę do młodości* na chór i sola, 

skom ponowaną przez dyrektora S tah lh erg era ; uro 
czystość zakończył dyrektor piękną przemową.

W wyższej szkole realnej odbył się wieczorek 
na cześć Mickiewicza w sobotę 27 b. m. Sala u- 
rządzona skrom nie, a ze smakiem estetycznym, 
dobre w yw ierała wrażenie. Program  nieco za długi, 
nie był dla słuchaczy uciążliwy, — bo młodzież 
s ta ra ła  się wykonać go z werwą i precyzyą. De- 
dam acye powiodły się tak, że można i należy 
powinszować uczniom i zrozumienia rzeczy i p rze­
jęcia się i w ykonania z zacięciem artyttycznem . 
Szczere uznanie winniśmy wypowiedzieć nauczy 
cielowi śjiew n , że w nielicznej stosunkowo do in ­
nych zakładów  szkole realnej zdołał zorganizo­
wać chóry zdolne do w ykonania tak  trudnych 
kompozycyj, jak  Żeleńskiego, a zdobyw ające sobie 
pełne zapału oklaski za odśpiewanie poloneza Sie 
rosław skiego. Uroczystość zakończył prof. Pienią 
żek krótkiem  a  serdecznem przemówieniem do 
młodzieży, upominając, aby korzystała w całej 
lełoi z tego, że dzięki Monarsze może się kształ 
cić w ojczystym języku, a  pam iętała zawsze o tem, 
że po opuszczeniu ław ek szkolnych należy jej 
przede wszystkiem  służyć użytecznie krajowi, a nie 
gonić sam olubnie za karyerą  osobistą, choćby ko 
sztem obowiązków obywatelskich.

Wiadomości artystyczne, literackie 
i  naukowe.

Z T eatru . W czorajsze przedstaw ienie, złożo 
ne z jednoaktow ego dram atu A n n a  de K erviller  i 
konfederatów B arskich  niestety bynajmniej nie 

zadowoliło publiczności. D ram at A nn a  de K er­
viller odegrany był bardzo s ła b o ; m ż j  za mało 
zasu poświęcono na jego przygotowanie. To samo 

powiedzieć należy o przedstaw ieniu K onfederatów  
Barskich. Naturalnie uw aga ta  nie odnosi się do 
pani Hoffmanowej, k tóra rolę córki krakow skiego 
wojewody odegrała znakom icie, przypom inając 
owe lepsze czasy krakow skiej sceny, gdyśm y wi 
dywali Konfederatów  w ystawionych po mistrzow­
sku. Dopóki pani Hoffmanowa, k tóra  jedynie  po 
została z dawnej obsady, była na scenie, tak  dłu 
jo publiczność była więcej niż zadowoloną; nie 
stety  r . l a  pani Hoffmanowej je s t nader krótką. 
O reszcie przedstaw ienia dość powiedzieć, że i 
najpiękniejsze m iejsca arcydzieła nie zdołały w y­
wołać oklasków , a była to przecież niedziela.

W e w torek i we czw artek powtórzonym będzie 
Chamillac Feuilleta. W  sobotę ujrzym y po raz 
pierwszy Lekkoducha, kom edyą w 5  aktach pp. 
Rizińskiego i Sarneckiego, a  w sobotę przyszłą 
nia 11 grudnia w ystaw ioną będzie na  naszej 

scenie kom edya G ondineta: P a ry ia n in .

Towarzystwo Muzyczne.
W niedzielę o godzinie 3 po południu odbyło 

się doroczne (20) zgrom adzenie ogólna członków 
Tow arzystw a muzycznego w lokalu przy placu 
Szczepańskim . Dotychczasowy wiceprezes Tow a­
rzystw a, prezydent m iasta D r Szlachtowski, zaga 
ja jąc  zebranie, zaznaczył stratę, jak ą  Towarzystwo 
loniosło przez zgon ftp. ks. A leksandra Czartory­

sk iego , w gorących wyrazach oddał hołd temu 
długoletniemu a wielce zasłużonemu prezesowi i 
wezwał obecnych, ażeby przez powstanie pamięć 

zasługi jego uczcili, co też zgromadzeni uczynili, 
odawszy następnie do wiadom ości, w jakiem  

stadyum  znajdują się obecnie zabiegi około przy­
spieszenia otw arcia tyle pożądanej w Krakowie 
publicznej szkoły muzycznej i zachęciwszy człon­
ków do dalszego gorliwego popierania rozwoju 
’ow arzystw a, powołał na asesorów pp : Dra Jó ­

zefa O ettingera i Adolfa Steibelta.
N astępnie sekretarz D r Stodolak, odczytawszy 

protokół z poprzedniego zgrom adzenia, podał do 
wiadomości obszerne, szczegółowe sprawozdanie 
z czynności zarządu i stanu Tow arzystw a za czas 
od 1 w rześnia 1885 do 31 sierpnia 1886 r. Ze 
spraw ozdania okazuje s ię , że wydział w powyż­
szym czasie na 17 posiedzeniach prócz spra v bie­
żących załatw ił 12 ważniejszych czynności adm i­
n istracyjnych; w dziale artystycznym  wykonało 
' 'ow. 11 produkcyj, członków liczyło 311; 10 nauczy­
cieli udzielało nauki 175 uczniom , z tych 87 
uczniom bezpłatnie; m ajątek  Tow arzystw a w ru­
chomościach, nutach, książkach i gotówce wynosił 
31 sierpnia 1886 r. razem  złr. 6,589 ct. 35. P od­
skarbi p. Wł. Fischer odczytał zestawienie rachun­
ków kasowych za rok  upłyniony, w ykazując do­
chodu 7,259 złr. 30 ct., a rozchodu 7,150 złr. 5 ct.
Zgrom adzeni, przyjm ując obydw a spraw ozdania do 

jowisku Szmeksie. Najj. Pan wyraził ten zamiar* wiadomości, udzielili zarządow i absolutoryum.

Teatr.
Chamillac O. F e  u  i l l e t ’ a.

W ytworny s ty l, w ytworny dyalog , wytworne 
społeczeństwo i wytworne uczucia w grę wprow a­
dzone —• oto główna cecha najnowszej pięcioakto­
wej komedyi autora Pana de Camors, przedstaw io­
nej po raz pierszy w sobotę na tutejs ej scenie; 
oto, co ją  odróżnia od tego w szystkiego, cośmy 
przyw ykli obecnie widzieć na deskach i wznosi 
ją nad poziom zwykłego, bieżącego repertuaru , a 
w yznacza je j miejsce dziś w yjątkow e w teatrze.

Kolizye niezw ykle delikatnych uczuć i z nich 
wypływających obowiązków, to piękność pierwszo­
rzędna tej kom edyi, a  pod tym względem zwła 
szcza ak t trzeci je s t niepospolicie obdarzony i sta­
nowi sam przez się znakom itą, rzec m ożna, nie­
zrównaną całość. Oryginalnem  zaś znamieniem 
utworu je s t, iż główny motyw psychologiczny, 
który zarazem  jest sprężyną działania, nieznanym 
jest do końca, że widz dow iaduje się o nim do­
piero ze słynnego opow iadania Chamillaca w pią 
tym akcie i dopiero w tedy widzi powody i przy­
czyny całego przebiegu i rozwoju sztuki oraz loiczny 
jej związek, nareszcie m oraL e bodźce, pod wpły­
wem których rozw ijają się charaktery. Pomysł to 
śm iały, ale niepospolity i po m istrzowsku prze­
prowadzony. A teza zapytają  może czytelnicy, a 
sens moralny, a tendeneya? N ajpierw  nie mnie 
mam, aby teza była ta  ja k  u Dumasa z góry 
obm yślana i tendencyjnie przeprowadzona. Nie — 
wdzięk Chamillaca  polega na tem w łaśnie, że 
w szystko się tu dzieje i rozwija, jak  w życiu lu- 
dzkiem codziennem, a rozwiązanie w ydaje mi się 
raczej przypadkowem , a zwłaszcza tak iem , ja- 
kiemby w istocie musiało być wedle praktyki ży 
ciowej, niż z góry obmyślanem,* dla tryumfu ja ­
kiej teoryi mniej lub więcej usprawiedliwionej.

Tłem  sztuki gra w karty , istotnym  motywem, 
rozwijającym  s ę na tem tle, przekroczenie, pod 
wpływem namiętności, granicy oddzielającej honor 
od hańby, uczciwość od zbrodni. K onklnzya u 
tworu wskazuje możliwość rehab ilitacy i, nawet 
zbrodni, innym sposobem niż samobójstwem, bo 
dowodami złożonemi przez całe dalsze życie, iż 
przekroczenie fatalnej granicy nie było następ- 

wady i zepsucia ch a rak te ru , lecz szalo 
i obłąkania wywołanego namiętnością. Nie przeczę, 
iż konklnzya jest śliską i że utrzym ać się może 
na pcwierzschni moralnej społ czeństwa jedynie i 
wyłącznie oparta o najzupełniejszą dobrą wiarę. 
W ażaiejszem może pytanie je s t:  czy ta  konklnzya 
przedstawiona na scenie — jeż tli wogóle teatr 
ma wywierać głębsze skutk i —  przyczyni się do 
poprawy i ulepszenia, oraz ochronnie podziała, 
czy też słabsze zwłaszcza natury  uzbroi w sofi- 
zmat, którym  uspraw iedliw ić zechcą zboczenia naj­
gorsze, w nadziei takiej w yjątkow ej rehabilitacyi? 
To pew na jednak , że kiedy po wyznaniu przez 
Chamillaca wielkiej winy z lat młodzieńczych 
pani de T ryas mówi mu, aby śmiało podniósł 
czoło i rękę  mu sw ą ofiaruje, niezawodnie surowy 
m oralista miałby tu prawo zaprotestować, lecz każdy 
szlachetnie myślący człowiek, znający św iat i n- 
łomności ludzkie, przyklaśnie wraz z całą niemal 
salą postępkow i uroczej hrabiny. Feuillet od da 
w na nosił się z m yślą główną C ham illaca ; korne 
dyę jednak  pod tym tytułem skończył dopiero 
w zeszłym roku, w późnym już w ieku i w chwili 
gdy niem al zupełnie stracił zwrok. Niema też już 
w niej tych subtelnych odcieni, którem i odznaczają 
się daw niejsze z młodych la t utwory autora; nie 
m a tej m isternej tkanki moralnej i światowej za ­
razem , ale jest więcej za to siły, więcej stanow ­
czości w charakterach i działaniu. Chamillac ma 
coś pokrewnego ze Sfinksem. Budowa sceniczna 
zdaje się tu w paru miejscach załam yw ać, tak, 
iż m niemaćby można, że autor zmuszonym będzie 
na nowo ją  rozpocząć; wiązanie jed aak  łączy ze 
osbą w końcu wszystkie części gmachu.

Żądać od naszych artystów  i od naszej sceny, 
aby utwór francuski, przygotowywany przez mie­
siące w pierwszym teatrze św iata, przedstaw iła 
w dwóch tygodniach tak, jak  granym  jest w „K o­
medyi Francuskiej* byłoby niedorzecznością, lub 
prostym wybrykiem miejscowej fantazyi; w swoim 
rodzaju scenicznym prowin -yonalizmem. Oczywi­
ście, że brakło tu owych odcieni, owych dowci­
pów, tkw iących nietyle w tekście, ja k  raczej w in- 
tonacyi aktora, które znacznie w Paryżu ożyw iają 
rzecz zresztą poważną i nadają  jej pewien blask 
nie do naśladow ania, ani uchwycenia. B rak ten 
dał się zwłaszcza dotkliwie czuć aż do końca 
drugiego a k tu ; do tej chwili przedstaw ienie szło 
nieco ociężale, a naw et i u nas mogłoby być nieco 
więcej ożywionem. Ale przedstawienie tutejsze jest 
zupełnie w ystarczające, aby dać poznać utwór, je ­
go piękności i zalety, charaktery  osób działają­
cych. W ystaw a zaś jest tak  staranna, tak  naw et 
bogata, że w tej mierze możnaby raczej powie­
dzieć, że je s t za wiele, niż za mało. Dodać nale­
ży, że stroje artystek  przekraczają o wiele zwy­
k łą  m arę  środków, a naw et w ym agań k rakow ­
skich, i zakraw ają już poniekąd na w ystaw ę tn- 
alet. jDekoracye bardzo właściwe i wytworne, a 
biblioteka Cbam illaca zupełnie godna pierwszo­
rzędnych scen. Godną ich także jest w yróżniają­
ca się może nieco za wiele g ra  p. Hoffmanowej 
w roli pani de T ryas, już dlatego, że trochę od 
skaknje od reszty przedstaw ienia i w innych nieco 
odrysowuje się liniach. A rtystka tem w iększy zło­
żyła tu dowód umiejętności scenicznej, że nie p o ­
wiem, aby pani de T ryas wchodziła w zw ykły 
zakres jej ról, aby organ odpowiadał pewnym tu 
właściwym przedstawionej indywidualności nutom. 
Trudności jednak wszelkie zostały zwycięsko po­
konane; w grze artystk i w yszła pełna szlachetnych 
i sympatycznych odcieni postać, jako  skończona 
całość, a w scenie aktu  trzeciego, p. Hoffmanowa 
żywo i porywająco przemówiła do przekonania 
publiczności.

P. Lubicz dobrze zrobił, że podjął się roli Cha­
millaca, bo obecnie niktby na tutejszej scenie nie 
mógł jej lepiej od niego odegrać. Rola jednak 
także nie we wszystkich swoich częściach jest dla 
niego właściwą, niech się jednak  pocieszy, nie 
jest to również rola dla Coquelin, a  g ra  ją  p rze­
cież w „Komedyi Francuskiej.* P. Lubicz bardzo 
um iejętnie obliczył się z własnsm i środkam i te ­
chniczno- fizycznemi odtw arzając Chamillaca i 
w granicach przez te środki nakreślonych, ode­
grał go wzorowo, popraw nie, z niezaprzeczoną 
w wielu miejscach dystynkcyą, a  w ielkie końco­
we opowiadanie w ypracował z starannością i su­
m iennością nie uczciwego rzem ieślnika ale a r ty ­
sty i spraw ił toż konieczne w rażenie, wywołał 
aplauz, a w chwili stanowczej zapewnił poważne 
powodzenie przedstawieniu. Jedynie pragnąłbym  
nieco większego, acz przyznaję, niełatwego uroz­
m aicenia dykcyi, nietyle może w opowiadaniu sa ­
mem, ja k  w całej roli.

Silną rolę Zofii le D ieu, z wrodzoną siłą ode­
g rała  panna Barszczewska; m iała chwile zupełnie 
dobre; pierw otna natura, uśmierzona spóżnionem 
wychowaniem, w yskakiw ała choć może jeszcze 
niedość plastycznie, były też i nieocenione zawsze 
łzy w głosie; słowem znać było ta len t a zara­
zem brak  dostatecznej do tak  trudnej roli rutyny, 
a  to przecież nierównie lepiej, ja k  gdybym  musiał 
pow iedzieć: „znać było ru ty n ę , a le  b rak ło  ta le n ­
tu.* — P. K ałużyńska ta  już w zupełnie niezna­
nym jej dotąd zakresie ról dowiodła, grając k o ­
kietkę, in trygantkę, zakraw ającą nieco na Molie­
row ską postać, że się zrosła z deskam i teatralne- 
mi, lub że z nich wyrosła; tem jedynie tłumaczę 
sobie —  iż zdołała zupełnie dobrze uchwycić 
ten typ  kobiecy, tak  sprzeczny z temi, które zw y­
kle odtwarza, chociaż właściwej nie uchwyciła 
w dykcyi nuty —  ta  bowiem była za w ysoka —  
jak  gdyby zrywać się chciała do innego użytku, 
a staw ała się czasem za ostrą. Z przyjem nością 
zapisujemy znaczny, a  wielce pożądany postęp 
w toaletach tej doskonałej, nieocenionej artystk i. 
P. Siemaszko był zupełnie dobrym deputowanym  
de la Bartherie, bo bardzo zabawnym i typowym. 
P. Sobiesław i p. A ntoniewski zaznaczyli dostate­
cznie różnicę dwóch odmiennych usposobień. P. 
Janow ski gra ł dobrze, lecz nie w yzyskał dostate­
cznie typu m alarza artysty, który jeszcze parę lat 
temu nie mógł znaleść nabyw cy dla swoich obra­
zów, a któremu obecnie uśm iecha się fortuna; tak  
dobrze zewnętrzne formy, ja k  i lekki odcień ko­
miczny, mogły tu być lepiej uwydatnione, a  wła­
śnie jest to jeden  z owych szczegółów, które ożywiać 
powinny przedstaw ienie. Praw da, że typ je s t spe- 
cyalnie paryski. P. R yger jako  jenera ł a w sztuce 
nieco Deus esc machina, jako  taki, powinien być 
nieco więcej ożywiony, czasem grom ki, zresztą 
postać była dobrze oddana, dykeya jednak  była 
za powolną, a  udaw ała, iż jest poważną.

Od końca drugiego aktu, od wielkiej sceny m ię­
dzy p. Hoffmanową i p. Sobiesławem, przedsta­
wienie szło raźno, ja k  należy, to też staw ało się 
coraz bardziej zajmującem i zajęło żywo publi­
czność. Zwrócimy tylko uw agę na dw a drobne 
szczegóły. Oto nigdy n ik t w Paryżu zrana nie 
przychodzi do salonu we fraku i w białej k ra ­
wacie, ani też nikt we fraku i w białej kraw acie 
nie idzie na posiedzenie Izby lub komisyi. Prócz 
prezydenta Floquet, który przewodniczy we fraku 
i białej krawacie, deputowani od najkonserw aty- 
wniejszych do najradykalniejszych ubierają się na 
posiedzenia jaknajbardziej po rannem u. Nareszcie 
dzisiejsze praczki paryskie nie ubierają się tak, 
jak  za czasów Moliera i nie wychodzą na ulicę 
w krótkich  ̂ spódnicach. W  końcu powinszować 
można scenie naszej, iż posiada obecnie tak ie  prze­
kłady utworów francuskich, jak  te, których jej do- 
starcza p. Sarnecki._______  z  lo iy  I  p iftra .

Gospodarstwo handel i przemysł.
Sprawozdanie 

z posiedzenia Komitetu Tow. roln k r a t,  
odbytego d. 16 listopada b. r.

1) Przyjęto wypracow aną przez hr. S tadnickiego 
e z w ę , wystosowaną do W ydziału krajow ego 

w spraw ie urządzenia po m iastach składów  z w ar 
rantam i dla płodów rolniczych, z pomocą instytu- 
cyi W zajemnego kredytu, któraby dostarczała fun­
duszów potrzebnych i ludzi odpow iednich, oraz

91 t i '?  e8kontem warrantów. 
h . a ôno zaprosić prof. B arańskiego do 

przybyccia do K rakow a, celem porozum ienia się 
z sekcyą hodowlaną w spraw ie opisania bydła 
krajowego. *)

*) Porozumienie to odbyło się dnia 22 listopa­
da b. r.
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3) Wskutek zrzeczenia się p. Żelechowskiego 
utrzymywania nadal subwencyonowanej stajni za­
rodowej bydła holenderskiego, składającej się o 
becnie z 3 sztuk, postanowiono rozpisać nowy kon 
kurs na takową.

4) P. wice prezes Struszkiewicz, zdając sprawę 
z jesiennej sesyi Rady kolejowej nadmienił, źe 
gdy odpowiedź udzielona przez Ministerstwo han­
dlu na interpelacyę co do zamiaru Dyrekcyi ko­
lei Karola Ludwika objęcia w zarząd ruchu na 
kolejach państwa, opiewaj|ąca: „że propozycya 
uczyniona przez kolej Karola Ludwika jest obe 
cnie roztrząsaną"— jako niejasna nie uchyla nie 
bezpieczeństwa; że zatem czynione być winny dal­
sze starania przeciw niebezpiecznemu dla kraju 
zcentralizowaniu władzy w ręku Towarzystwa, 
dążącego stale do podwyższenia taryf przewo­
zowych.

Następnie oznajmił p. Struszkiewicz, iż żądania 
Towarzystwa nafciarskiego nie doznały dostate­
cznego uwzględnienia z powodu, iż przytoczone 
na poparcie tychże cyfry okazały się niedosta- 
tecznemi. Zarząd kolei skarbowych objawił wszak 
że w tej mierze dobre chęci.

Następne posiedzenie, oznaczone poezątkowo na 
30 listopada, odbyło się dnia 28 b. m. a to, wsku­
tek wyrażonego listownie żądania Prezesa Towa­
rzystwa hr. Jana Tarnowskiego. Tyg rolniczy.

nych posłuchań, przyczem raczył przyjąć, pomię­
dzy innymi, nowego marszałka krajowego Gali- 
cyi, hr. Tarnowskiego i profesora uniwersytetu 
krakowskiego, Dra Stanisława Madeyskiego. O go­
dzinie 3ej po południu powrócił Monarcha do GS 
dSllO. Najj. Pan przybędzie dzisiaj znowu do Pe­
sztu, aby być obecnym na obiedzie galowym, na 
który otrzymała zaproszenie pierwsza serya człon­
ków Delegacyi."

W Delegacyi węgierskiej oświadczył szef sek 
cyi Szoegyenyi, że zeznania Karawełowa co do 
udziału Austryi w zawichrzeniach bułgarskich, po­
wtórzone przez Nowoje Wremia, nie mają żadnej 
podstawy. Austrya nic nie wiedziała o gotującym 
się spisku na ks. Battenberga. Ministrowie Byllandt 
i Kallay wyrazili zdanie w komisyach Delegacyi, 
iż nie jest zamierzoną dalsza akcya okupacyjna 
w kierunku Saloniki, gdyż nie odpowiada ona 
bieżącym wypadkom i obecnej polityce.

Wszystkie telegramy o przytoczonej przez nas 
mowie hr. Andrassego zostały w Rosyi wstrzv 
mane.

P e t e r s b u r g  27 listopada. W dniu wczoraj­
szym przyjmował car na uroczystej audyencyi 
nowo uwierzytelnionego posła francuskiego p. La- 
boulaye, który doręczył mu swoje listy wierzytelne. 
Wczor-j zaś poseł wraz z żoną i córkami przed 
stawiał się carowej.

P e t e r s b u r g  27 listopada. Dzienniki tutejsze 
poświęcają uwagę przeważnie tej części mowy 
tronowej cesarza Wilhelma, która mówi o potrze­
bie wzmocnienia armii. Sądzą one, że jest ona 
skierowaną także przeciw Rosyi. Zresztą uznaje 
Nowoje Wremia, że cesarz Wilhelm jak dawniej, 
tak i teraz nie zdaje się być skłonnym do nad­
werężenia przyjaźni z Rosyą na korzjść polity­
cznych rachub. Mówiąc o motywach rządu nie­
mieckiego, dołączonych do projektu nowego sied­
miolecia wojskowego, odpiera Nowoje Wremia in- 
synuacye, jakoby pokojowi europejskiemu zagra­
żało niebezpieczeństwo ze strony Francyi i Rosyi. 
Gazeta powiada: „Jeżeli Francya, a za nią Rosya, 
wzmocniły z największemi ofiarami swoje siły 
zbrojne, to zmusiły je do tego Niemcy."

B u k a r e s z t  27 listopada. Toczące się tutaj u 
kłady o pożyczkę bułgarską rokują powodzenie

Mówią, że Rosya podnosi obecnie konieczność 
reorganizacyi armii bułgarskiej, bez czego, jak 
twierdzi, nie mógłby przyszły książę oprzeć się 
na niej; odstępować zaś ma od kandydatury ks. 
Mingrelii.

A jrtybm fy  w  d i l s l e  „ S a d M l u e 1 a l e  p o afco - 
o d  H e d a k a y l .

N A D E S Ł A N E .

Czysto jedw abne m aterye 8 0  
cent. za m etr, tudzież p» 1 złr. 10 cnt. 
i 1 złr. 35 cnt. do 6 złr. 10 centów (desenie 
kolorowe, w paski i kratki) rozsyła w poje­
dynczych sukniach i całych sztukach opła- 
tnie z cłem do domu skład fabryczny jedwa­
biów 6 .  H e n n e b e r  g- (c. i k. nadworny 
dostawca) w Z u r y c h u .  —  Próbki od­
wrotnie. — Listy kosztują 10 centów porto 
do Szwajcaryi. (99-11-12)

Fremdenblatł widzi w mowie tronowej cesarza 
Wilhelma ważną manifestacyę pokojową. Nie mo 
żna dość wysoko ocenić wartości przyjaznych sto­
sunków Niemiec i Rosyi dla sprawy pokoju, je 
żeli zważymy, że stosunki te zdolne są zażegnać 
inne, zagrażające pokojowi ugrupowanie się mo­
carstw. N. Fr. Presse sądzi, że polityczny ustęp 
mowy działa w każdym razie uśmierzająco, może 
bowiem osłabić zbyt silne obawy i zawiera wska­
zówkę, aby oceniać rozsądnie i trzeźwo stosunki 
międzynarodowe.

Mowa 
zaznacza, 
nicy stały 
Rumunii, 
traktatów 
dzieję, ż 
u k ł a d y

tronowa rumuńska przy otwarciu Izb 
źe przez chwilę wypadki zaszłe na gra- 

się powodem troski, jednak nie dotknęły 
Dalej stwierdza, że w ciągu roku kilka 
handlowych zawartych zostało, oraz na 
e i n n e  r o z p o c z ę t e  w t e j  m i e r z e  
d o p r o w a d z ą  do d o b r e g o  s k u t k u

W odpowiedzi na interpelacyę o sprawach za­
granicznych oświadczył w Izbie Freycinet, iż nie 
przyszedł jeszcze dla Francyi czas wystąpienia, 
a oświadczył, iż nie można przystać, aby Egipt 
pozostał w ręku jednego mocarstwa europejskiego, 
gdyż kto go posiada, jest panem Śródziemnego 
morza.

Oddanie portu Hamilton przez Anglię Chinom 
stoi na porządku dziennym; Salisbury i Churcbi 
są temu stanowczo przeciwni; zależeć to jedna 
będzie od rozwojn sprawy bułgarskiej i zachowa­
nia się Rosyi. W sprawie irlandzkiej zamierza 
rząd energicznie wystąpić przeciw lidze.

N A D E S Ł A N E .

Dyetetyczne piwo słodowe wyrabiane przez B. 
Strossnickiego w Oberdobling pod Wiedniem nie- 
zawierające w sobie żadnych części szkodliwych, 
działa szczególniej dobrze na wzmocnienie i odży­
wienie słabowitych i chorobą dotkniętych osób, 
które je chętnie biorą. Bardzo dobry skutek wy­
biera to piwo u osłabionych i niedokrewnych i 
Wielce się przyczynia do szybkiego powrotu do 
zdrowia. Dla przekonania się o skutkach leczni­
czych rozdał p. Stassnicki kilkakrotnie znaczniej­
szą ilość tego piwa między pacyentów zostających 
W wiedeńskich szpitalach. Wynik tej próby oka 
Zał się rzeczywiście bardzo pięknym, co zresztą 
potwierdzają świadectwa dotyczących lekarzy szpi 
talnych, jakie p. Strassnicky otrzymał. Nic więc 
dziwnego, że piwo dyetetyczne Strassnickiego zy­
skuje coraz więcej zwolenników.

Twierdzą, iż cesarz Aleksander miał oświad 
czyć w Berlinie, iż przyjmie wszelkie rozwiązanie 
obecnych szczegółów w sprawie bułgarskiej, które 
eesarz Wilhelm wskaże.

Król Rumuński w rozkazie dziennym, do armii 
wydanym z powodu wciągnięcia do armii rumuń­
skiej synowca swojego ks. Ferdynanda, daje do 
zrozumienia, iż on może być jego następcą.

N A D E S Ł A N E .  (2868-5 6)

Ciekawe jest w d z i s i e j s z y m  Nrze doniesienie 
*zczę£cia Samuela Heckschera sen. w Hamburgu 

en dom bankowy z powodu punktualnej i dy­
skretnej wypłaty zjednał sobie tak dobre imię, 
że zwracamy uwagę wszystkich osób na jego do 
tyczące ogłoszenie.

N A D E S Ł A N E .  (2907 3-3)

Nowo urządzone gospodarstwo mleczne 
W M y d l n i k a c h  p o d  K r a k o w e m
według wszelkich wymagań higienicznych, rozsyła 
*Uleko i śmietankę do Krakowa. Szczególnie pole­
cenia godne jest mleko dla dzieci i niemowląt jako 
żarowe i czyste. Zamówienia przyjmuje się w Era 
sowie przy ulicy Długiej pod L. 82.

N A D E S Ł A N E .  (2811-4-5

A d w o k a t
we Lwowie 

Dr J. H uńczak S u lim a Popiel
przeniósł kancelaryą do domu ks. Sapiehy 

ulica Ossolińskich, 10.

Ostatnie wiadomości.
Gazeta Lwowska donosi:

.Najj. Pan przybył przedwczoraj zrana z G(5- 
<‘611(5 do Pesztu, a o godzinie lOej udzielał ogól-

Nordd. Allg. Ztg widzi w wejściu do wojska 
rumuńskiego książąt Hohenzollernów oznakę, że 

j ta dynastya i nadal chce się z Rumunią zespolić. 
Członkowie Izby i senatu udali się po otwarciu 
Izby do króla, aby mu podziękować za wciągnię 
cie książąt z jego domu do armii.

Ajencya Północna ogłasza następujące telegramy: 
B e r l i n  23 listopada. Motywa prawa wojsko­

wego wykazują niebezpieczeństwa, na jakie nara­
żone są Niemcy z powodu położenia swego ze 
wszystkich stron otwartego na atak nieprzyja­
ciela. Tylko porównanie z siłą zbrojną sąsiednich 
mocarstw daje podstawę do ocenienia własnej 
siły. Motywa -wskazują na znaczne pomnożenie 
armii we Francyi od lat 1870-71 , w Rosyi od 
czasu ostatniej wojny wschodniej. Te stosunki na­
leżało tembardziej wziąść pod uwagę, iż Niemcy 
wobec potrzeby pogotowia wojennego nie z je­
dnej tylko strony, muszą liczyć się z siłami zbrój 
nemi niejednego tylko mocarstwa sąsiedniego 
Ztąd wynika konieczność zastosowania* organiza- 
cyi i siły wojska do zmienionego położenia; po­
moc potrzebna jest jak najszersza i najrychlej­
sza. Jakkolwiek teraźniejsze siedmiolecie budżetu 
wojskowego upływa dopiero z dniem 1-ym kwie­
tnia 1888 roku, przecież ze względu na stosunki, 
które wytworzyły się po zagranicami Niemiec, 
wszelkie opóźnienie reformy mogłoby okazać się 
zgubnem. Jest przeto rzeczą konieczną z odpo- 
wiedniemi środkami zaradczemi nie czekać roku 
1888. Motywa dowodzą dalej, że skrócenie czasu 
służby czynnej wojsk pieszych jest niemożliwem. 
Oprócz względu na to, że służba w piechocie prze­
ciętnie wynosi tylko 281/2 miesięcy i Niemcy pod 
tym względem stoją po za mocarstwami sąsiednie- 
mi, przewaga sił, z jaką prawdopodobnie Niemcy 
w przyszłej' wojnie będą musiały walczyć, zmusza 
do tego, aby brak odpowiedniej liczby zastąpić 
należytem wykształceniem. Wobec szybkości, z j a ­
ką dzisiaj wypowiedzenie i rostrzygnięeie jej na- 
stępują po sobie, trudno jest powstające luki po­
wetować należytem wykształceniem żołnierza.

Zajścia w Bułgaryi.
W niewyjaśnionej dotąd dostatecznie sprawie 

powierzenia opieki nad poddanymi rosyjskimi 
w Bułgaryi Niemcom, w Rnmelii zaś wschodniej 
Francyi, podaje londyński korespondent Tagblattu 
berlińskiego wersyę^ mającą wszelkie znamiona 
prawdopodobieństwa. Otóż korespondent ten utrzy­
muje, że w pierwszej chwili irytacyi, jaka w czasie 
wyjazdu Kaulbarsa zapanowała na dworze peters­
burskim, wysłał Car sam, bez wiedzy ministrów, 
depeszę do Freycineta, żądającą opieki francuskiej 
nad poddanymi rosyjskimi. Ztąd wynikło znane 
zawiadomienie o tem francuskiej Rady ministrów 
przez Freycineta. Tymczasem dowiedział się o tem 
Giers i spowodował kilku wielkich książąt, ażeby 
się udali do Cara i przedstawili mu, że takie gwał 
towne zerwanie stosunków z Niemcami może spro 
wadzić jaknajsmntniejsze następstwa. Dopiero po 
niejakim oporze przystał Car na zmodyfikowanie 
rzeczy, a w Petersburgu zachwyceni byli uprzej­
mością Freycineta, który z jaknajwiększą cbęcit, 
przystawał na wszelkie zmiany, jakie mu zapro 
ponowano. Ostatecznie uregulowano rzecz całą tak 
że w Bułgaryi oddano pomienioną opiekę Niem 
com, a w Rnmelii wschodniej, gdzie dotąd niema 
konsulów niemieckich, Francyi.

Co do sposobu wykonywania tej opieki w Ru- 
melii wschodniej odebrał konsul jeneralny fran­
cuski w FiRpopolu Flesch instrukcyę, aby trzymał 
si? jedynie stanowiska czysto humanitarnego, a 
unikał natomiast wszelkiej ingerencyi w sprawy 
polityczne.

W rocznicę wkroczenia wojsk bułgarskich do 
Pirotu przesłali rezerwiści z Sistowa telegram z po 
winszowaniem księciu Aleksandrowi.

Indagacyą spisku uknutego w szkole kadetów 
zajmuje się major Panica, który w tym celu po­
wołanym został z Burgas do Zofii. Oddanie jemu 
tej sprawy zdaje się zapowiadać ostre ukaranie 
winnych.

Z Wiednia donoszą:
Według zapewnień tutejszych sfer rządowych 

sprawa bułgarska weszła w powolniejsze tempo 
Niemcy pośredniczą. Nowego ugrnpowania się mo 
carstw niema, tylko Anglia i Włochy zbliżyły się 
dyplomatycznie do Austryi i Niemiec. W Zofii 
czynią się zabiegi, aby znaleźć punkt wyjścia 
wobec odmówienia przez Rosyę uznania legalności 
zgromadzenia narodowego. Rejencya gotową jest 
wszelką radę zbiorową mocarstw w tym kierunku 
przyjąć. Porta sądzi, że najprzód należy wy­
brać księcia w legalnej formie, poczem tenże po­
winien porozumieć się z sułtanem co do firmanu, 
przyznającego mu tytuł gubernatora jeneralnego’ 
wschodniej Rumelii, tudzież co do uregulowania 
praktycznej strony unii.

Ajencya północna ogłasza następujące telegramy: 
D ż u r d ż e w o 26 listopada. Można z wszelką 

pewnością twierdzić, że nieład w rządowych ko­
łach bułgarskich ciągle wzrasta. Okazuje się on 
w różnych zasadniczych kwestyach i może dopro­
wadzić do zupełnej zmiany ogólnego położenia. 
Wpływ stronnictwa Karawełowa wzmacnia się 
ustawicznie. Rząd bułgarski tymczasem zostaje 
ciągle pod wpływem angielskim, a Turcya przy­
znaje mu zupełną swobodę w systemie rządzenia 
i w wydawanych rozporządzeniach.

Z o f i a  27 listopada. Daputacya^, wybrana przez 
zgromadzenie narodowe, celem porozumienia się 
z mocarstwami co do kandydata na tron bułgar­
ski, przybywa najprzód do Wiednia. Zapewniają, 
że rejencya oświadcza się za wyborem Vogoridesa, 
siostrzeńca Aleka baszy. Jestto kandydat stanów 
czo sprzyjający Rosyi.

D ż u r d ż e w o  27 listopada. Rezerwiści austryac 
cy, przebywający w Bułgaryi w znacznej liczbie 
i zajmujący się rzemiosłami, zostali do Austryi 
powołani. Rząd zofijsbi rozkazał prowadzić w ar­
mii bułgarskiej energiczną propagandę antirosyjską.

P e t e r s b u r g  24jlistopada.Nowostidopuszczając 
możliwość wojny pomiędzy Rosyą i rejencyą buł­
garską, piszą, co następuje:

„Mówią, że nie nam walczyć z pp. Stambuło 
wym i Mutkurowem! Przecież to godne litości 
pionki poruszane obcą ręką.

„Inaczej osądził i postąpił w roku zeszłym je­
nerał Komarow. Afganie także byli nic niezna- 
czącem i godnem litości narzędziem w cudzych 
rękach, po bitwie jednak pod Kuszką wszyscy 
zrozumieli, kto był pobity i komu dana była na­
uczka.

Jeżeli podobnej nauczki czekają i ci kiero­
wnicy, którzy chowają się teraz za plecami po­
lityków bułgarskich, czegóż się krępować? Kiero­
wnicy wspomniani mają przecież prawo udać, 
że nic nie wiedzą i że dana nauczka do nich się 
nie odnosi."

Przytoczywszy powyższy ustęp, Nowoje Wrem. 
zaznacza,' że projekt jest bardzo wojowniczy, ale 
za to mniej roztropny.

W iedeń 29 listopada, (pryw.) (F) Podług 
wiadomości, jaką odebrałem z Bukaresztu, odbyło 
się w tych dniach w jednym z hoteli tamtejszych 
zgromadzenie, w którem wzięli udział emigranci 
bułgarscy, a między innymi kilku uczestników za­
machu stanu z dnia 21 sierpnia, tudzież konsul 
rosyjski Szatoszin i pewien korespondent Nowoje 
Wremia. Zgromadzenie to obmyśliwało środki ce­
lem zorganizowania powstania w Bułgaryi prze­
ciw rejencyi.

Telegramy własne „Czasu*.
W iedeń 29 listopada. Do Public. Blatter do­

noszą z Pesztu: Sesya delegacyjna zamkniętą 
zostanie w dniu 6 grudnia. Podczas cercie po so­
botnim obiedzie dworskim oświadczył Cesarz wy­
raźnie, że Sejmy zebrać się mają w dniu 9 gru­
dnia, że należy się więc starać, aby Delegacye 
zakończyły swe obrady najpóźniej do dnia 6 gru­
dnia.

W iedeń 29 listopada. Da Montagsrevue do­
noszą z Pesztu: Podług krążącej tu pogłoski, ma­
jącej poważny charakter, ma być sekretarz stanu 
Barosz przyszłym ministrem komunikacyj.

Telegramy biura koresp,

Telegramy.
W iedeń 29 listopada. O  W sferach rosyjskich 

panuje wielkie przygnębienie z powodu niewątpli­
wej kompromitacyi, którą ściągnęła na Rosyę po­
lityka doraźna, gwałtowna, nietaktowna w Buł 
garyi. Słychać nawet ubolewania nad tem, że jest 
to skutek nieobliczalnych rozkazów osobistych cara, 
tak, że nie wiadomo, na czem się to skończy i mo­
żna żywić wielkie obawy. Pojawia się w tych sfo­
rach również mniemanie, iż kandydatura ks. Min 
grelii jest tylko grą, że uchylenie tej kandydatury 
ma przecież utorować tylko drogę dla Blazo Pe- 
trowicza, gdyż ani mocarstwa, ani Bułgarzy nie 
zechcą drugiego kandydata rosyjskiego odrzucić

W iedeń 29 Pstopada. (pryw.) Do Montags 
revue donoszą z Zofii: Deputacya sobrania, która 
w poniedziałek przybyć ma do Wiednia, ma prze- 
dewszystkiem za zadanie wyłuszczyć gabinetom 
motywa, dla których Bułgarya odrruca ewentualną 
randydaturę ks. Mingrelii. Drugi punkt progra 
mowy tej deputacyi tyczy się rychłego przepro 
wadzenia prawno-politycznego połączenia Bułgaryi 
ze wschodnią Rumelią.

W iedeń 29 listopada, (pryw.) Do Sonn und 
Fetertags-Courier donoszą z Berlina: W tutejszych 
sferach dyplomatycznych utrzymują, że Rosya za­
mierza cofnąć kandydaturę ks. Mingrelii wobec 
stanowczej niechęci, jaką kandydatura ta w Buł 
garyi znajduje.

W iedeń 29 listopada, (pryw.) Do Public. 
Blatter donoszą z Konstantynopola: Sułtan wy 
mienił wobec Nelidowa byłego jeneralnego guber 
natora wschodniej Rumelii, jako kandydata na tron 
bułgarski.

Do tegoż dziennika donoszą z Londynu: Pod 
czas gdy Austro-Węgry gotowe są aprobować 
wszelkiego kandydata na tron bułgarski, byleby 
tylko ów kandydat nie był członkiem dynastyi 
czarnogórskiej, lub z dynastyą tą nie był szcze- 
gólnemi stosunkami związany — Anglia znów nie 
zgodziłaby się na kandydata, któryby był podda 
nym rosyjskim. Obok ks. Waldemara byłby dla 
Anglii najsympatyczniejszym kandydatem książę 
Oldenburski.

W iedeń 29 listopada, (pryw.) Doniesienie, iż 
sułtan odznaczył Kaulbarsa orderem, nie znalazło 
sympatycznego przyjęcia na kilku dworach euro­
pejskich, a zwłaszcza w Londynie. W Wiedniu i 
Rzymie ganią także ów akt.

W iedeń 29 listopada. Przed południem od­
było s!ę w obecności ministra handlu, Danrestoika, 
burmislrza, Babnhansa i wielu interesowanych otwar­
cie stałego składu modeli austryacko-węgierskiego 
towarzystwa eksportowego przez arcyks. Rudolfa, 
którego przemówienie przyjęto z zapałem. Następca 
tronu odbył następnie cercie i zwiedził cały zakład.

P a e y i  29 listopada. Wczoraj po południu na 
zgromadzeniu radykalnych i postępowców przyszło 
do namiętnej utarczki z anarchistami. Wiele osób 
jest rannych, a 12 esób aresztowano.

Rzym 29 listopada. Na wczorajszem posie­
dzeniu Izby w odpowiedzi na zapytania Santono- 
fria i Valle’a skonstatował Robilaat, że stosunki 
Włoch ze wszystkiemi mocarstwami są dobre, a 
stosuaki z Niemcami i Austro-Węgrami mają cha­
rakter jak największej serdeczności i wzajemnego 
zaufania. Rząd królewski przystąpił do pokojo­
wego programu cesarstw centralnych i w równy 
sposób oraz w tej samej^ jak dotąd^ mierze będzie 
pod tym względem postępował, a nawet będzie 
się starał, aby porozumienie to było coraz serde­
czniejsze i coraz więcej odpowiednie dla wzaje­
mnych interesów. Z Anglią utrzymują Włochy 
szczególnie przyjazne stosunki stosownie do poli­
tyki włoskiej i tradycyjnych węzłów. Minister po­
wołuje się następnie na oświadczenia, jakie już 
złożył w styczniu b. r., dodając, że oświadczeniom 
tym pozostał wierny.

Mówca wyraża wśród oklasków Izby ogólne 
sympatye Włoch dla ks. Aleksandra i Bułgaryi, 
oświadczając, że rząd sympatyj tych się nie wy­
piera. Należało jednak przedewszystkiem zape­
wnić utrzymanie pokoju w kwestyi, w której Wło­
chy aż do zajścia konfiikta lub przyjścia do skut­
ku osobnego porozumienia między dwoma lub 
więcej mocarstwami nie są w pierwszym rzędzie 
interesowane. Nikt nie będzie już mógł wątpić, 
że wszelka możliwa czynna i energiczna akcya 
Włoch popierać będzie bezwarunkowo każde mo­
carstwo, które, jak Włochy, pragnąć będzie u- 
trzymania pokoju i poszanowania traktatów. (Prze­
ciągłe oklaski)

Santonofrio i Yalle oświadczają, iż czują się 
enuncyacyami ministra zadowoleni.

K onstantynopol 29 listopada. Patryarcba 
rumuński podał się do djmisyi. Metropolita Ce­
zarei objął prowizorycznie zastępstwo tego patry- 
archy.__________________________________

K u r s a .  W i e d e ń 29 listopada 2 godz. 30 min 
popoł. — Renta austr. papierowa opod. 84-20. — 
Renta austr. srebrna opod. 84 80. — Renta 4*/0 
złota austr. 114 95. — 5% Renta austr. papier 
nieopodat. 101*15. — Akcye Banku Austr. Węg. 
889 —. — Akcye kredytowe 298 80. — Londyn 
126 05 — Napoleony 9-96—. — Dukaty 5-93. 
Marki 61-80—. — 5°/0 Renta węg. papier. 94 30. 
4% Renta węg. złota 105 65. — Losy prem. węg. 
125 50. — Obligacye indemn. galicyjskie 104 60 — 
4% %  Obligacye Poż. Kraj. galicyjskie 96.50. — 
6% Listy zast. galic. Zakł. Kred.* Ziemsk. 36-let. 
100-—. — 4 1/4%  Listy zastaw. Banku teraj. gal. 
97-25. — Akcye L&nderbankn 247-75. — Akcye 
kolei Karola Ludwika 197-50, — Akcye kolei 
lwowsko - czerniow. 236-50. — Akcye kolei połu­
dniowej 106-50. — Ruble 11875. — Srebro — 

Usposobienie giełdy: stałe.

ODPOWIEDZIALNY REDAKTOR I WYDAWCA 
Antm ni K lo b u k o w zk i.

Kur* p ien ięd zy  i papierów  publioznyok.
e r r t i w  29 listopada.

Waluty.
J tb le  rosyjskie papierowe za 100 . . . 
jjarki n ie m ie c k ie ........................................................

j£ to  frankowka ważna ! . * ! ! ! ’. *. \ \ \
..............................................i ił ubel srebrny o b rączk o w y ........................................

Obligi.
Za 100 złr. wart, imien. oprócz knponu blat.

„spólpa państwowa renta p a p ie ro w a ....................
/Mioyjskie obligacye indem nizacy jne....................

galioyj. pożyczka k ra jo w a ....................................

1* ? b'i f  ',-ku0mr ^ e, ®8nkn’ krajowego !•X Listy hkwid. Król. Polskiego za MO Ab. im. w. 
opróoz kup. bież. w rubl. i kop.....................

Listy zastawne i dłubie.
Za 100 złr. im. wart. opróoz knponn bież. 

j y t  Listy zast. gal. Banku krajowego . . . .
» * Tow. kred. ziem. we Lwowie
» » n » » 41 let.

pfawą 1 Żędąją

flanku fc p o t

'*/ u
W*

prem.

żak. kro. zie” w Krakowie 36 let!
n a b •  l®t.

* » n I) » 18 Jet.
„ dłużne „ .  20 let.
■ n n „ włość, we Lwowie . .

„ zast. Tow. kred. ziem. Król. Pol. z r. 1869 
L*t. A za 100 rub. im. w. op. kup. b. w rub. i kop.

Akcye kolejowe i bankowe.
Za sztukę opróoz kuponu bieżącego.

^oye kolei Karola Ludwika . . .  po 210 złr. 
n .  Lwowsko-Czemiow. . . po 200 złr. 
» gal- Banku H ipot we Lwowie po 200 złr.
» Ban. gal. d. h. i p. w Krakowie po 200 złr.

118 76 
61 26 

6 90 
9 92 

10 20 
1 56

83 70 
104 25 
102 —

96 60 
99 76

93 50

97 — 
96
93 25 

100 25 
100 60 
103 60 
99 50 
99 -  
99 —
98 -  

100 —

47 -  
41 —

100 25

197 60 
235 -  
282 —

119 60 
62 — 
6

10 —  

10 30 
1 64

84 60 
105 25 
103 — 
97 75 

100 50

94 50

98 —
97 -  
94 50 

101 -  

101 50 
104 76 
490 50 
100 —  

100 -

99 — 
101 - -
50 — 
43 -

101 25

199 — 
236 60 
285 —

Losy.
Za sztukę.

Losy miasta Krakowa .
9 „ Stanisławowa .
n Tow. austr. ozerwonego Krzyste 
» ii węgier. „ „

W i e d e ń  2 J listopada. 
Obligi długu państwa.

4 */«•/. Renta papierowa . . . .
4°/, % „ srebrna . . . .
4 V. „ z ł o t a ...........................
4/» „ węgierska złota . .
"/» n n papier. . .
3 /.//o L o sy  z roku 1854 po 250m.k. 
47. „ „ 1860 „ 500 złr.
47, „ „ 1860 „ 100

„ „ 1864 „ 100
„ 1864 „ 50

Obligi indemnizacyjne.
Czeskie .........................10*/, podat.
Bukowióskio . . . .
G alioy jsk ie.....................
M o ra w sk ie .......................  # m
Niższo-anetryackie . . „
Wyższo-austryaokie . . „
Salzburgskie . . . .
S ty ry j s k ie .....................
Siedmiogrodzkie . . . 7«,
Węgierskie . . . .
Węgier, z klauz. 1867 . „ ”
5> Oblig. poż. kolejo. węgierska ”. . 
6yl Renta węgierska złota . . . .  
47 ,*  Obli. „ „ (za Ostbahn)!

Akcye bankowe.
Anglo-austryackiego Bauku . 120 złr. 
Boden-Credit austryaoki . . 80 .  
Credit-Anstalt dla Han. i Pi_ 160 „

„ Bank węgierski . 200
D epositen -B ank ...................... yco *
Esoompt Gesell. niż. austr. . 500 ! 
GaL Banku dla Hand, i Prz. 200 „

płaeą żądają

18 - 19 —
39 5C 30 50
14 5(1 16 25
9 25 10 —

84 05 84 20
84 80 85 -

114 50 114 70
104 85 105 -
94 - 94 20

131 75 132 25
139 139 25
139 75 140 25
172 - 172 50
171 - 171 50

109 - _ _

104 50 ----------

104 60 105 -
104 50 106 —
109 - 110 -
105 30 106 -
105 20 —  _
105 50 ---------
104 50 105 20
104 70 105 30
104 70 106 30
152 25 152 75

117 50 117 8!)

117 - 117 40
2 ’.4 50 255 —
293 60 294 -
305 60 305 90
186 — 188 —
543 - 547 -

—  — —  —

Austro-węg. Banku (Nat.-Ba.) 600 „ 
Unionbank . . . . : . .  100 „ 
Verkehrsbank ogólny . . . 140 „ 
Wied. Bankverein . . . .  100 E

Akcye kolei.
..................... 200 złr. bea*

Alfold-Fiume . . . 200 „ 5
Donau - Dampfsch. - Ges. 525 złr. 6*
E lż b ie ty ..............................210 „ *
Lmz-Budweis . . . .  200 .  „
Salzburg-Tyrol . . .  200 „ „

T?orilbahn • 1050 „ „
200 „ s
210 „ ,
200 „ 4*
200 „ 5yi
200 „ „
200 „ „
200 „ „
200 „ „
200 „ „
200 „ „
200 „ „
200 „ „
200 „ „
200 „ „

Listy zastawne.
&  Agr. Zakł. Kr. dla Gal. i Buk. 16 lat 
4ł/i /, Boden Credit allg. złotem pła. 
47,7. n n .  papier 50 lat
37. grern. Bod, Cred. allg.....................
67, Zakł. kred. krakowskiego 18 lat 
77, Listy dłużne „ . „ 20 lat
67, Zakła. kredyt, krak. „ 36 lat
el/ “  srebr. 36 lat

• u.ujruauua mordo 
Franciszka Józefa 
Gal. Karola Ludwika 
Koszycko-Oderberg . 
Lwowsko-Czern.-Jassy
Nordwest austr. .
n  . *|. » L‘t. B.R u d o lfa .....................
Siedmiogrodzka I 
Staais-Eisenb. Gesell! 
Sfldbahn (Lombardy) 
Theisbahn (Cisańska) 
Węg. gal. Łupkowska ‘ 

Nord - Ost . 
Westb. . .

płaeą I żądajs
588 —1890 -  
224 80 225 2D| 
lf.6 — 167 -  
113 -  113 40

57.
Gal. Tow. Kred. ziemsk.

47,7.
67.
57.
57.

Banku ii raj o 
Bank Hipot.

*  n
S D

aowe 37 lat 
nowe 41 lat 
. . 51 lat 

iwow . . . . 
„ prem. . . 
a . 40 lat

189 25 
391 — 
242 75 
215 
904 50 
2418 

221 75 
197 6! 
151 50 
236 25 
169 25 
169 25 
192 50 
186 50 
251 70 
107 fO 
251 50 
176 25 
173 
171 2b

99 25 
124 75
100 40
101 
99 50

99 50

96 40 
100 30
100 30 
93 40
97 25

101 -  

103 70 
100 25

189 75 
393 — 
243 2 
215 20 
205 
2423 

222 25 
198 - •  
152 -  
236 50 
169 75 
169 75 
192 76 
187 -  
252 10 
108 
252 
176 76 
173 50 
171 75

95 75
125 50
100 90
101 &C 
100
102  -  

1J0

100 50
100 50 
93 80 
97 75

101 25 
105 20 
100 75

67, Bank austr. węg. (National.) waL a. 
5*/, Szląsko aust. Bod.-Credit-Anstalt 
57 ,7 , Węg. Insty. Bod.-Credit . . . 
47, „ Bank Hip. prem. . . .

Priorytety kolsi.
Albrechta.........................  300 złr. 67.
AJfóld-Fiume . . . .  200 „ „

„ Em. 1874 . 200 „ „
Donau-Dampfsch. 100 i 200 „ 67,
Elżbiety za 200 Mrk. op......................

„ za 200 Mrk. nie op. . . .
Ferdyn.-Nordb. m. kon. . 47,94 

„ Mor.-Szląz. linia 1871/72 t y  
poż. 1876 r. . . 100 złr. t y  

Frane. Józefa Em. 1884 . . 47,
Gal.-Karol.-Lud. 1881 . 300 „ „

„ Jarosław 300 „
Koszyoko-Oderb. . 200
Lwow.-Czer. I Em. 1865 300

„ H „ 1867 300
„ IU a 1868 300

IV „ 1872 300 Z ’
Nordwestb. austr. . . . 200

.  Lit. B. . 200 .  *
Em.1874 200 m.

100 złr. * 
200 m.

• 200 złr. „ 
500 fr. 3st 
500 fr. 3* 
200 złr. t y  

1000 . .

» t y  
.47,*
» t y

- p
Rudolfa z 1884 r.

„ Salzkam. gut. zł. 
Siedmiogrodzkiej I . . 
Staatseisenbahn . . . 
Sfldbahn (Lombardy)

Theissb.-Gesell.. .
Węg. gal. Łupków. . . 200 L Z

a  a II Em. 200 a a
a Nordest . . . .  300 „ „
a  a  Złotem .  .  200 .  .
a Westbahn . . . .  200 „ .
a .  Em. 1874 200 „ ,

Losy.
t y  Donau Reguł................złr. 100
Premiowe Wiedeńskie . . „ 100

H Węgierskie . . „ 100
3* 8 Tureokie fr. 400

W tądąjf
100 20 100 4(.
101 60 102 10
101 50 101 75
104 70 105 10

101 50 102 —
102 - 102 50
100 30 100 90

117 75 118 25
124 60 125 —
99 70 100 10

113 90 114 20

96 - 96 5(
■00 7o 101 -
99 70 100 -

101 70 102 -
83 - 83 50
92 75 93 25

106 70 107 10
104 40 104 80

93 75 94 25
123 80 123 80
100 — 100 15
199 80 200 40
159 25 159 75
129 tO 130 -
102 - 102 50
101 30 101 60
100 - 100 to
100 20 10O 70
_ _ 128 50

102 — 103 -
101 - 102 --

118 50 119 --
124 25 124 75
123 60 124 -
17 20 17 60

K re d y to w e ..................... 1 P**0* żądają
178 25 178 75*

C i a r y ............................... . d r .  49 43 25 44 —
4'/, Donau-Dampfsch. . . 9 106 II 117 — 118 —
Insbrncku.......................... . .  90 S2 —
K eglew ioha..................... • 9 M*/t 24 - — _
K rakow skie.................... ■ 9 10 18 25 18 76
Ofner (miasta Budy) . . - .  40 46 — 47 —
P * ify , .............................. 41 75 42 25
R u d o l f a .......................... . .  10 19 — 19 50
8 a lm a .............................. • .  49 57 50
Salzburgskie.................... . ,  90 22 50 23 —
St. G e n o i s ..................... . .  49 67 — 67 60
Stanisławowskie . . . . .  90 80 —
4'/,*/, Tryesteńskie . , . G 106 137 60 138 25
4% „ . , 60 69 - 70 -
W a ld s te in a .................... . ,  20 82 50 33 50
WindischgrStza. . . . . ,  20 45 25 45 75

Waluty.
Dukaty ważne . . . . • I s 6 93 6 95
20 frankówki . . . . s e e s 9 95 9 96
Imperyały rosyjskie . . 10 28 10 30
Funty szterl. angielskie • •  • • • 12 57 19 61
Liry tureckie złote . . 11 30 11 32
Marki niemieckie za 100 marek . . 61 80 61 85
Rubel papierowy za 100 118 75 119 25

Lwów 26 listopada.
Akcye Banku hip. gal. 200 z łr . . . 
5*/, Listy zast. Tow. kred. ziem. . .

282 — 287 —
100 - 101 —

4 /, a  »  »  Ł 

I V / ,  ;  Bank. kraj. gal.”
37-letn*ie . 
51-letnie.

96 —
100 —
97 50

97 — 
101 —
98 50

6'/. ?. . * “ anku hip. gal. . . 
5*/, Obligi kom. Banku krajo. galio. .

100 75 101 75
100 — 101 —

5*/, Obligi indemn gafc 10‘/, podat. . 104 20 105 20
4 */,•/, a  pożyozki krajowej . . . 96 25 97 60

H iin tn a  27 listopada. iub.|kop. rab .|kof.
5'/, Listy zastawne nowe 1869 r. . . _____

4‘/, Listy likw idacyjna.
kupon .

• • .  ,
-----  -----

95 10
-  184
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Za spokój duszy ś p.

0. Piotra Semenenki
jenerała zgrom. 0 0 . Zmartwychwstań, ów, 

odprawi się

N ab ożeń stw o  ż a ło b n e
10 kościele p a ra f, w Modlnicy 

we środę dnia Igo grudnia b. r.
o godz. 10 zrana,

na k tóre proboszcz miejscowy wiernych 
w Chrystusie Panu zaprasza.

0 soba uzdolniona w robotach kobie 
cych poszukuje miejsca jako Pan­
na służąca lub Bona.—Wiadomość 
u p. Ciraszewskiej w Krakowie, ul. 
W i ś l n a  Nr. 11. (2988-1-3)

W a l n e  Z e b r a n i e
SPÓŁKI AKCYJNEJ

T E A T R U  P O L S K I E G O
w ogrodzie Potockiego

odbędzie się
d n ia  18  g ru d n ia  1 8 8 6  r.

o godzinie 4 ej po południu  
na sa l i  Hot e l u  Francuski ego .

Porządek zebrania następujący i
1. Z a g a je n ie  z e b ra n ia .
2. Odczytanie protokółu poprzedniego w. 

zebrania.
3. Sprawozdanie rady nadzorczej.
4. Sprawozdanie dyrekcji.
5. Sprawozdanie komisyi rewizyjnej.
6. Wybór członków rady nadzorczej.
7. Sprawozdanie funduszu żelaznego. 

P o z n a ń ,  dnia 27 listopada 1886 r.
Przewodniczący rady nadzorczej 

(2928 1-2) B .  P o to ck i.

Żyta około 10,000 klgr. 
miesięcznie

p o t r z e b u j e  zarzad  w ię z ie ń  
ces . kr. Sądu k r a jo w e g o  
W  K r a k o w ie .  O ferty p r^jstę- 
{ n e  przyjm uje s ę. ( 2929- 1  3

! ! ! W O W  O 8  C ! ! !
D ra  Ja n a  Libert,a (2714 9 10) 

P R E P 1 R A T 1  K A S K T 1 M O  W  E

Hi % P  *Ł E  C
Cena balsamu 1 złr. &0 c t , mą< zki 70 ct 

Skład w aptece S. R uckera  we L w o w i e .

P R A W D 2 I W E

PIGUŁKI M0RIS0NA
P a  A r t h a u d  M o u l i n .

N ajlepsze ze środków  czyszczą - 
cych i p rzeczyszcza ją cych  krew  we 
wszelkich słabościach  złego p r z y ­
m iotu, nadto  w zołzach, lisza jach , 
w yrzu tach  skórnych i zepsuciu  

krwi.
Skład główny w PARYŻU u p .  Arthaud Mou­

lin aptekarza, 30, ulica Louis le Grand, — w KRA­
KOWIE w aptekach cp. T rauczyńskiego, W isz­
niewskiego i Siedlecki; go. 2182 34-)

Thfe Purgatit- Chambard
ZIÓŁKA PRZECZYSZCZAJĄCE

P a n a  CHAMBARD .Paryżu
W ikiad których wchodij wyłącznie 

_  - “J rośliny i kwiaty,
środekstanowia

przeczyszczający

>ez oderwania się od zajęć. Użycie ich 
oswobadza od lajUgmienia i żółci, które

najprzyjemniejszy 
i najtańszy. Oso­
by, bez różnicy 
pici i wieku, mo­
gę go zażywać 
zajęć. Użycie ich

się od czasu do czasu skupiają w żołądku; 
utrzymuję one stolec wolny, podniecają 
funk eye trawienia i cyrkulacyę krwi uła­
twiają. Własności te sprawiają, że użyGie 
ich skutkuje pomyślnie przeciw -.zawrotom  
głow y, migrenom, mdłościom, biciu serca, 
niestrcnonościom, zatwardzeniom  i  w szel­
kim dolegliwościom, pochodzącym z  zafleg- 
mienia kiszek lub żołądka.
W  KRAKOWIE: .  aptekach pp. T b a u c z tS ih s g o , 

Rib  t ł a  i W ia zm iw a ia co . 
o raz 'w  aptece p. Siedleckiego. |2799 3-j

Samowary Tulskie
już nadeszły

DO SKŁADU NACZYŃ KUCHENNYCH 
K a r o l a  M a r k u s a

Kraków, ul. Szpitalna wprost Kasy Oszcz.
w wielkim wyborze

i po nader niskich cenach. (2883 2-6)

ZABAWKI
Froeblowskie, łamigłówki, lalki, 
układanki, kamienie patentowa­
ne nowe, wózki, konie, serwisy 
blaszane i porcelanowe, welocy- 
pedy, uzbrojenia, trąbki, muzyki 
i gry towarzyskie dla dzieci i do­
rosłych, w znakomitym wyborze 

poleca
W ilh e lm  F e n z  w  K r a k o w i e .

Zamówienia zamiejscowe od­
wrotnie. (2153-147-)

Odznaczony na wystawie krajowej 
w Budapeszcie  1885 r. d oskona ły ]

chrzan
I. gatunku cetnar m ttryczny 12 złr. 50 c.

U - R B n 8  „ „
z opakowaniem , z dworca kolei w Koszycach, 
jest do nabycia za gotówkę lub za z; liczną do 
koó:a grudnia. © » w i d  P a s i t e r n a k ,  Zdób' 
P ost Kaschau, Ungarn. [2725-5 '

P o c ią g  d o  p i j a ń s t w a
wyleczam moim wybornym ś-odkiem i dostar­
czam na żądanie zadarmo sądownie zbada­
nych i pod przysięgą zeznanych świa­
dectw. — Reinhold Retzlaff, fabrykant 
w Dreźnie lO. [2188-12 -12]

PAPIER W LINSI
Najznakomitsi lekarze zalecają PAPIER 

WLINSI p r z e c i w  kaszlom, kata­
rom, nieżytowi oskrzeli, cho­
robom gardlasiym, Ifryple, bo­
lom w krzyżach, g-ośccowl i t. d. 
Użycie tego papieru bardzo proste, jedynie 
przyłożenie wystarcza i pozostawia tylko 
lekkie świerzbienie.

W P a r y ż u  u fabrykanta p. Wlinsi i  Sp. 
na ulicy de Seine Nr. 31.

Dostać można w K r a k o w i e  w apte­
kach p. p. Trauczyńskiego, K. W iszniew­
skiego, W . Redyka  i Siedleckiego; w L w o ­
w i e  u p.p.  Mikolascha i W ieuiórskiego, 
Sklepińskiego i Beisera. (2787-3-13)

M a r y o c e ls k ie

Krople żołądkowe.
Środek znakom icie działający na w szelk iego

rodzaju choroby żołądka.
Niezrównany przy braku 

Marka ochronna, apetytu, słabości żołądka, cu-
 _____  cnnącym oddechu, wzdęciach,

kwaśnych odbijaniach, k o l­
kach, katarach żołądkowych  
zgagach, tworzeniu się pia­
sku m oczowego i kam ykach  
w pęcherzu, przy zbytecznój 
produkcyi flegmy, żółtaczce, 
obm ierzłości i womitach, przy 
pochodzących z żołądka bo­
lach głow y, kurczach lub
;atwardzeniach,przeciążeniu
ołądka potrawami i  napo­

jami, przy robakach, cier­
pieniach śledziony, wątroby  

m j hemorojdach. Cena flako-
uiku wraz z przepisem 85 centów austr. Główny 

skład u aptekarza
K a r o la  B ra d y

w Krompryłu (Kremsit-r) na Morawie w Anstryl.
Do nabycia w w szystkich aptekach.

O a t r z e ż e n i e l  Prowdzlwe krople tolądkowe  
m aryocelskie bywaja częstokrotnie fałszowane  
i naśladowane. — W dowód prawdziwości tych  
kropli powinna każda butelka obwiniętą być 
w opakowanie czerwone, zaopatrzone powyżej 
oznaczonym znakiem ochronnym a przy każdćj 
butelce znajdować się pow inien przepis oży­
wania kropli, z  wzmiank%, iż e  drukowany je s t  
w drukarni H. flnska w K rorieryżn (Kremsier.)

1,2956-17-52)

Główna
wygrana
500,000
marek.

D o n i e s i e n i e
s z c z ę ś c i a .

Za
wygrane
poręcza

Pierwsze ciągnienie dnia 9go grudnia. 
Zaproszenie do współudziału 

w  sza n sa ch  w y g ra n ia
wielkiej przez państwo hambnrskie poręczo­

nej loteryi pieniężnej, w której
9  m ilio n ów  8 8 0 .4 5 0  m.

z pewnością wygrane być muszą
Wygrane tej korzystnej lo te rji pieniężnej,

która wedle rozkładu zawiera tylko 100,C00 
1 sów, eą następujące:
n a jw ię k sz a  wygrana jest w danym 

razie 5 0 0 ,0 0 0  marek
300.000  marek
3 0 0 . 0 0 0  „ 
■ 0 0 . 0 0 0

premia . . . .  
1  wygrana po 
»
1  n r
i

*
»
1  i» n
5
»

2 0  wygran. po
S B  n

«©o
8 5 *  ns»a
818

0 0 . 0 0 0
80.000
30.000 
0 0 . 0 0 0
50.000
30.000
20.000
15.000
10.000

5.000
3.000
2.000 
1  O O O

500
■ 50 wygr. po 300. 200, 150 marek 

31320 wygranych po 115 marek 
3000 wygranych po 12-1, lOO, Ol m 
8850 Wygranych po 03, 40, 20 mar., 

w ogóle 50.500 wygranych, k tóre w kilku 
mii sięca' h, w 3 oddziałaer, z pewnością 
wyciągnięte będą.

Główna wygrana 1 klssy wynosi 50.000 
marek, w zrasta 2 kl. na 00.000 m., w 3 kl. 
na 30.000 m., w 4 na 80.000 m., w 5 kl 
na 00.000 m., w 6 na 100.000 m., w 7 kl.
na 200.000 i z premią 300.000 mar., 
w danym razie na 500.000 marek.

Do pierwszego ciągnienia wysranych 
urzędowo ustanowionego

9  g r u d n i a  b . r .  kosztuje
cały los oryginalny tylko 3 złr. 60 c.

czyli 6 marek, 
pół losu oryginalnego tylko złr. 180, 

czyli 3 marki, 
ćwierć losu oryginalnego tylko 90 ct. 

czyli 1 '/* marki.
Rozsył&a tych przez państwo poręczonyoh 

oryginalnyoh losów (nie zakaz,nych promes) 
z dołączeniom oryginalnego rozkładu gry, od 
bywa się za opłatnym odbiorem kwoty lub 
za zaliczkę pocztow ę, jaw e t w najdalsze 
strony.

Każdy uczestnik gry  otrzyma odemnie po 
uskutecznionem ciągnieniu bez wezwania na- 
tyohmiast urzędowy wykaz ciągnienia.

Rozkład gry z herbem urzędowym, z uwi­
docznieniem w kł.dek  i pocziałem wygranyoh 
na 7 klas, rozsyłam naprzód darmo.
Wypłatę i rozsy łkę  wygr. pieniędzy
uskuteczniam bezpośrednio punktualnie i pod 
najściślejszą dyskrecyą. 
j j # -  Każde zamówienie na'lepiej przekazem 

pocztowym lub w liście za rewersem. 
Upraszam zatem z powodu bliskiego 
oięgnienia zgłosić się najpóźniej do

9  g ru d n ia  b .  r.
z zaufaniem do mnie. (2867 5-6)

SAMUEL HECKSCHER SENR.,
b a n k i e r  i w ł a ś c i c i e l  k a n t o r u  z m i a n y  

w HAJIBhRGC.

NAKŁADEM KSIĘGAKNI
o r a z  g ł ó w n e j  a g e n c y l  d z i e n n i k ó w  1 c z a s o p i s m

Źupańskiego i Heumanna w Krakowie
wyszły i Bą d ) nabycia następujące dzieła:

BAŁUCKI MICHAŁ. N ow elle..............................................
CHMIELOWSKI. Szkice i studya z dziejów literatury

polskiej. 2 t o m y ..................................................
CHOCISZEWSKI JOZEF. Illustrowane dzieje porozbio- 

rowe P o lsk i ,  obejmują 360  s tronnic  druku z  55  
illustracyam i, opraw ne gustownie w płótno angiel­
skie z  w y c i s k a m i ..... . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .

FALKOWSKI JULIAN. Obrazy z życia kilku ostatnich 
pokoleń w Fol see i Litwie. Tomów 4 po . .

HAGEN br. z hr. ŁOŚ. N o w e l l e ...................................
iiOŚ hr. ADAM. Opowiadania hr. R u d o l f a ....................
EHMLER. Die preussische Beamten und Militar - Herr- 

schaft und der polnische Aufstand in Grossher-
zogthum P o s e n ........................................................

PRZERWA KAZIMIERZ. I l i a ........................................
Szkice  naukow o-lite rackie  z  zak resu  sztuki i archeologii .
TUCZYNSKI. Dziedzic na pustkow .u..............................

» O O O O O O O O ł O I O O O O O O O O < 5

FABRYKA CHEMICZNO-KOSMETYCZNA 0
E D W A R D A  K I E R N I K A q

[2767-9-10]

2 złr. 60 ct.

7 złr. 20 ct.

1 złr. 80 ct.

3 złr. 30 ct. 
1 złr. 80 ct. 
1 złr. 50 ct.

1 złr. 20 ct.
40 ct. 

1 złr 50 ct 
1 złr. 20 ct.

POSZUKUJE SIĘ

o g r o d n i k a ,
ctóry może zaraz objąć obowiązek; 
jierwszeństwo dane będzie kawale­
rowi. Bliższego wyjaśnienia udziela 
iantor stręczeń przy ul. Z w i e r z y ­

n i e c k i e j  pod Nr. 4. (2920-2-3)

ARABSKAMOKKĘ'
JA W Ę z  
CEYLON PE R Ł 0W

JA W Ę  BIAŁĄ 
KUBE ZIELONĄ . . .

M P lN A S .....................
SANTOS ..........................
MOKKĘ AFRYKAŃSKĄ 
Herbatę 1 kilo po złr. 1-75, 2-20, 3, 4, 5, 7, i wyżej. 

A dres: M. S. Bury, Altona via Hamburg.

m a g i s t r a  f a r m a c j i ,
w Krakowie, Rynek główny Nr. 20, p a łac  ks. Jabłonowskiej,

poleca:

i

P i ę k n e  i b i a ł e  r ę c e
będą z krem u roślinnego, — cena 80 cent.

O dm rożenie
ustąpi natychmiast z balsamu syberyjskiego, 

cena 60 cent. [2708-3-50]

B ro d a w k i
sue ni  _____  - niszczy w przeciągu 3 dni V T rela .

WSZELKiV T a STY, PROSZKI, PŁUKANIA I PRZYBORY
DO TEGOŻ.

X y l l d y n ,
płyn oczyszczający natychm iast zczerniałe 
zęby , nadając białość kości słoniowej, 

cena 30 cent*

W o d a  d o  u s t  K ie r n ik a .
W odę tę  polecam każdem u, poparty wła 

snem doświadczeniem

' O O O O O O O O I C  ♦ O O P  o o  ̂ o o  <9

We wszystkich składach Perfum, Aptekarzy, 
Drogistów i Fryzyerów znajduje

P u d e r
r yż o wy  s p e c ya l n i e  

przY gotsw any z bizmutem 
Przez C H les F A Y , Fabrykanta P erfu m  

9, U lica de la  P a iz , 9, PARYŻ

ą Tyrolski eter skalny Stenzla tyzmy, gościec, bóle w krzy­
żach i t. p. ............................

Tyrolski syrup Stenzla s 5 £ - ^ 2 “  p,ere,0’re’ .ora‘ 
Tyrolskie pigułki Stenzla krewność, cierpienia hemoroidalne, 

brak apetytu, nudności i t. d. (2480-9 13)

Wódka francuska ze solą Stenzla rost w łosów, usuwa
migrenę, łupież z głowy, chroni włosy od wypadania, leczy ból zębów, 
fluksye. Środek ten na wiele słabości bywa usilnie polecany.

G t łó w n y  s k ł a d  w  K r a k o w i e :  g.
w  a p t e c e  P .  K r o k i e w i c z a  n a  K l e p a r z u .
Rozsyła J .  S tc ir / ,1 , aptekarz w K u f s t e i l l  w Tyrolu. ^

l l l - l a  k r ó l .  s a s k a  l o t e r y a ,  1 0 0 .0 0 0  lo s ó w ,  
50.000 w y g r a n y c h ,  5 k l a s .  I. k l a s a  10 i II s t y c z n i a  1887

Główne w yg’ane (nie kombinowane, lecz rzeczywiste) m. 500.000, 300.000, innnft  83
60.000. 3 po 50.000. 4 po 40.000, 9 po 30.000, 25.000, 4 po 20.000 , 23 po ^ - O ^ ^  po łO OCO, 89 
po 5001, 800 po fOOO, 985 po 1COO itd. najmniejsza ostatniej klasy  260 m. Do Ba™6' * 'asy P 
m. 42 wedle planu mające się odnowić losy całe (połówki i p ią tk i w stosunku), tu z 
wszystkie 6 klas ważne pełne losy V, P° m ' 210, */, po m. 105, '/s po m 42 pole |

George M e y e r  w Lipsku, król. saski kolektor loteryjny.

Z A J S D E B  &  G O H Ł
w W IE D N IU , I I . ,  a ni E tzh ^ rzog  Carl P ia tz  

R IJ IIO W E  E i B i C Y G  imsii-ks)
I I A F I 1 A P O W Y  H O L W B  9 0 ° O #

już w przyszłym miesiącu

* w  j n e s e m
# L O S Y liiF-liinoil

Główno wytrame w gotówce

wygran
w pienudzaeh

K i n c s e m - L o H y n i i i i i ł  dostać:
lotaryjoem węgierskiego Jockey-klubu, Budapest, Waitznergasse 6.

Michał Stan is . BURY (Wielkopolanin)
W Altocie, (2889-2 24)

wysyła opłatoie woreczkach po 5 kgr.

ŁOTĄ
RŁOWĄ 

PLANTACYJNA

za złr. 7 20 
6-30 
5-80 
5 30 
5-30 
5-— 
4-60 
4-20 
4 —

m

Weba King.
K rótka trwałość płótna (wskutek chemi- 

oznego bliohowania) spowodowała nas do 
wyrabiania pod powyższą nazw ą materyi 
posiadającej trzykrotne trwanie płótna naj­
tańsze) o 60 procent. Weba King je s t naj- 
lopszą, najtrwalszą i najtańszą m ateryą na 
wszelkie gatuuki bielizny Nasz znak jest 
urzędowo ochronionym, kto go naśladuje, 
zostanie sądownie ukaranym. W ebę King 
sprzedaje nasz podpisany skład:
1 sztukę 78 centym, szerok , 20 

metr. długości na kalesony i bie­
liznę bardzo trw ałą . . . .  złr. 7-— 

1 sztukę 88 oentym. szerok. na 
piękne koszule męzkie i dam ­
skie, wszelkie gatunki bielizny
ł ó ż k o w e j .....................................

1 sztukę i75 oentym. szerok., 15 
metr. długości na 6 sztuk wiel­
kich prześcieradeł b. z szwu .

1 sztukę 195 centym, szerok. na
włoskie ł ó ż k a ...............................  12'80
Celem pnekonaala ilę  o gatun­

ku. przesyłamy bezpłatnie prób­
ki wszystkich gatunków. (2531-176-)

M. Beyer i Sp.

8-50

11-80

w Krakowie, 
Sukiennice Kr. 13 14.

Wysiewki herbaciane
piękny liść, z najlepszych gatnnków

herbat, rozsyła (2667-12-27,

I. gatunek po złr. 3 20 J za kilo
I, „ „ „ 2-— \ z opakowaniem
handel herbat, rumów i win p. f

A .  M .  I f E a n d l ,
rról .  p r u s k i  n a d w o r n y  d o s t a w c a  

w  B e r n i e  (Briinn).

I m p o t e n c y ę ,
osłabienie męskie.

wszelkie następstwa grzechów młodo danych 
i powstałe przez to osłabienia w zroku, słu­
chu i pamięci, przedrażnienie. rozstroje ner­
wowe, zmazy nocne i cierpienia krzy .ów  wy­
leczone będą według świetnie uznanej meto­
dy bez następstw  i przerwania w zawodzie 
gruntownie i najszy'- iąj, rów. ież cieczenie 
z oewkl moozowej, świeżo powstałe i zasta­
rzałe, bez bolu i bez w strzyk.wania, ta . ie  
wszelkie ohoroby kobiece, ja k : białe upła- 
wy, niepłodność i wszelkie choroby mańoy, 
również śiiśle wedle naukowej metody wszel­
kie wyrzuty skórne, kiłę i wrzody bez kra­
jania lub piecze na w słynr.ie znanym od lat 

wielu zakładzie

D r a  H a r l m a n n a
sp e c ia li ty  wedle dyplomu z r. 1870 członka 

wiedeńskiego lekarek, wydziału
w Wiedniu, I., Lobkowitzplatz Nr. I.

Mnóstwo uznan m .żna przejrzeć. Leczenie 
może być odbyte z najlepszym skutkiem tak ­
że listownie, a lekarstwa przesyła się dy­
skretnie. Honoraryum mierne. (2410 104 )

Ziemniaki stołowe, wy­
borowe — po 
2 złr. za 100 
klgr. z odsta­

wą do domu — z gruntów dworskich w Sko­
tnikach — sprzedaje w Krakowie portyer 
domu L. 5, ul. Mikołajska, dając próbki na 
żądanie i przyjmując zamówienia. [2870-4-]

Z a r z ą d  d ó b r  G r o d k o w ic e ,
poczta Niepołomice,

urządził m l ę c z a r o i ą  w edług sy ­
stemu szw edzkiego S w a r t Z ń  

i dostarcza codziennie do Krakowa  
o godz. 6 rano nabiał w celu częścio­
wej sprzedaży przy ulicy B r a c k i e j  

pod Nr. 5, w Krakowie.
U rządzenie m leczarni, gatunek krów i sposób 

ich żywienia, dają wszelką gwarancyę nienagan­
nego nabiału.

Dla domów prywatnych ogłasza się abonament 
na nabiał tygodniowy lub miesięczny, o którego 
bliższych warunkach można się dowiedzieć w  
handlu pana T. CłórecUiego w Rynku 
głównym, w Krakowie. (2845-20 )

J .  P s e r l t o f e r a

pigułki czyszczące
krew (2197-5-)

od dawna wielokrotnie uznany i przez 
wielu lekarzy publiczności polecony 
środek* domowy na wszelkie nastę­
pstwa złego trawienia i zatkania itp.

1 pudełko z 15 pigułkami 21 c. 
1 zwój z 6 pudełkami złr. 105.

Za poprzedniem nadesłaniem należy- 
tości kosztuje z opłatną przesyłką: 
1 zwój pigułek 1*#5 złr. 2 zwoje 
2-30 złr., 3 zwoje 3*4© złr., 
4 zwoje 4*4© złr., 5 zwoi 5*30 
złr., 10 zwoi 9-3© złr. Mniej uiż 

jeden zwój niemoże być posłane.

J .  P s e r h o f e r ,  a p t e k a  „ z u m  
g o l d e n e n  R e i c h s a p f e l "

w Wiedniu, I. Slngerstr. 15. 
0 ^ “ Na składzie są wszystkie kra­

jowe i zagraniczne szczególności.
Dostanie w Krakowie w apt. Redyka.

Ż a d n a  k o n k u r e n c y a . ~ W
100 ładunków Lefaucheux, kaliber 16 . złr. l-~-r 
100 B Lancaster, „ 16 . B 120
250 przybitek grubych ulepszonych . . .  „ —'3U
Pojedynki kapslowe od złr. 5, Dubeltówki od złr* 
9 50. Dubeltówki Lefancheux od złr. 19, Lancaster 
od złr. 25. Rewolwery Lefanchenx od złr. 3 50, 
Lancaster od 5 złr. P istolety Flobert od złr. 4- 
Karabinki Flobert od złr. 7-50. Najnowsze paski 
do noszenia ładunków od złr. 125. 100 ładunków 
Lancaster mosiężnych jednostajnych złr. 4, — wy­
przedaje pod gwarancyą F. J . DEMMER, h u f  
towny skład broni, przyborów myśliwskich i t. p- 
w KRAKOWIE. (2768-20 )

‘c h ro n a  w ła sn a .

S ła b o ść  m ęzk ą
skutki szczególniej t a j n y c h  g r z e c h ó w  
m ł o d o ś c i  oraz innych n a d u ż y ć  n i s z ­
c z ą c y c h  z d r o w i e ,  jak p e w n o  i t r w a ­
l e  usunąć, poucza j e d y n i e  w 1 i c z n y c b  
w y d a n i a c h  r o z p o w s z e c h n i o n a  j n ż  
k s i ą ż k a  illustrow ana:

O Dra Retaua 
1

Cena wydania polskiego: 1 złr.
Cena wydania niem ieckiego: 2 złr. 

Tysiące znalazło w niej o b j a ś n i e n i e  
s w y c h  c i e r p i e ń ,  a za użyciem kuracyi 
w książce tej zaleconej, z u p e ł n ą  s w ą  
s i ł ę  m ę z k ą .  Za nadesłaniem franco na- 
leżytośoi, otrzym a się książkę w k o p e r ­
c i e  franko przez Magazyn Wydawnictwa 
R. F. Bierey w Lipsku ( V e r l a g s - M a g a -  
z i n  L e i p z i g ,  Neumarkt 34).

W  Krakowie do nabycia w księgarni 
Jf. M. Hlmmelblaua. [2175-11-15]

Cenniki wraz z warunkami w ypłaty dla c. k. urzędników państwowych o

mundurach i przyborach mundurowych
ro zs jła  opłatnie

z a k ł a d  m u n d u r o w y  ^  „ z u r  k r i e g s m e d a i l l E : "
M oiUz T i l le r  A Co. W  c. k. nadworni dostawcy,

w Wiedniu, VII., Marlahiireratra«*e S S .  (2778-7-20)

P A P I E R  F A Y A R D e t  B L A Y NI B B — M I P P — ^ W H W g ?  ... 1 1 -JA ' . JU lP U  -L W llM m  ■ ■»<

OO lat powodzenia są dowodem skuteczności tego środka w leczeniu katarów, Irrytaeł* 
piersiowych, r e n  maty z mów, zwichnieiT, ran, oparzeń, odcisków i nagniot­
ków pomiędzy palcami. (2591-32-'

W e wszystkich aptekach. — H urtow ia sprzedaż w Paryżu 30, ulica St. Merri.
________________  -S

! Ufna szampańskie
f i r m y  C a C O I ' n ©  C *  © I I  l e t  w  R e i m s

DOSTAWCY DWORÓW

C e s a r z o w e j  Indy i i K ró lo w e j  W ie lk ie j  B r y t a n i i ,
K r ó la  H o l e n d e r s k i e g o ,  [17351012] \

N a s t ę p c y  T r o n u  A n g ie l s k i e g o  K s.  W a l i i ,
we wszystkich pierwszorzędnych handlach win w K rćhstw ie , w guberniach zachodnich,

Ks. Poznańskiem i Galicyi.

E x t r a  (dcm i-doux) E x t r a - D r y  (sec) C r e m a n t  R o s e  (dtm i - doux). j

C. k. G eneralna  Dyrekeya aue tr .  kolei państwowych.
W Y C I A ©  *  R O Z K Ł A D U  J A Z D *

ważnego od Igo października 1886 r.
Odjnzd i  Hod*ór*s-Pt«i»ows

8 28 rano do Skawiny, Oświęcima, Suchy Żywca, 
Nowego Sącza, . . .

4 34 popołudniu do Skawiny, Oświęcima,
7 08 wieczór do Skawiny, Suohy, Nowego Są­

cza.
Odjnzd a Tarnowa

258  popołudniu <io Zagórza, Żywca.
355  w nocy do Zagórza, Żywca, Orłowa.

Czcionkami Drukami „Czasu".

Pnyjaid do Pod*ó«a-Pła«iow*
912 przedpołudniem  z Nowego Sącza, Sucw 

Skawiny,
10 48 przedpołudniem z Oświęcima. 8kawiny. ^ 

7-03 wieczór w Podgórzu 8 20 w Krakowie * .  
Sącza, Żywca, Suchy, Oświęcima, SkaWif 

Pnyjaid do Tarnows «.)
11-10 przedpołud. z Żywca, Zagórza, (2321-* 
11-30 w nooy z Orłowa, Żywca, Zagórza

Odpowiedzialny rządca Drukarni Jó te f Łakodński.


